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Ministerstwo dołoży 2 miliony złotych 
na kosmiczny projekt dr. Tomasza Rożka str. 4

ORGANISTA PODAWAŁ SIĘ ZA STUDENTA MEDYCYNYPRAWO  

Sprawa dotyczy wydarzeń, do których 
miało dojść w lutym tego roku w Szkole 
Podstawowej Stowarzyszenia Przyjaciół 
Szkół Katolickich w Winownie w powie-
cie myszkowskim. 

Jak ustalili śledczy, 21-letni mieszka-
niec gminy Koziegłowy zgłosił się do dy-
rekcji placówki, przedstawiając się jako 
student kierunku medycznego. Zapro-
ponował przeprowadzenie wśród 
uczniów bilansów zdrowotnych oraz ba-
dań kręgosłupa. Szkoła wyraziła na to 
zgodę. Według relacji rodziców dzieci 
były zapraszane do klasy pojedynczo. 
Pod pozorem sprawdzania postawy 
chłopcy mieli być nakłaniani do rozbiera-
nia się, a następnie dochodziło do doty-
kania ich miejsc intymnych. Nie wszy-
scy uczniowie uczestniczyli w tych spo-
tkaniach. Część rodziców nie wyraziła 
zgody na udział dzieci w badaniach, 
a w jednej z klas dokumenty nie zostały 
przekazane, dzięki czemu uczniowie nie 
zostali objęci tymi czynnościami. 

Śledczy przedstawili Mateuszowi R. 
zarzuty seksualnego wykorzystania sze-
ściu uczniów szkoły podstawowej z te-
renu powiatu myszkowskiego. Jak pod-
kreśla prokuratura, do przestępstw 
miało dojść wskutek podstępu polega-
jącego na upozorowaniu prowadzenia 
badań profilaktycznych. 

– Zgodnie z kodeksem karnym takie 
zachowanie wobec osoby małoletniej 
poniżej piętnastego roku życia kwalifi-
kowane jest jako zbrodnia zgwałcenia 
i zagrożone karą pozbawienia wolności 
od pięciu do dwudziestu lat albo nawet 

karą dożywotniego pozbawienia wolno-
ści – mówił prokurator Tomasz Ozimek, 
rzecznik Prokuratury Okręgowej w Czę-
stochowie. 

Sąd zdecydował o przedłużeniu tym-
czasowego aresztowania dla podejrza-
nego na kolejne 3 miesiące. Prokuratura 
wskazywała taką potrzebę między in-
nymi z powodu grożącej podejrzanemu 
surowej kary oraz obawy, że mógłby 
utrudniać prowadzone postępowanie, 
w szczególności wpływać na świadków. 
21-latek został zatrzymany 24 marca. Był 
znany w lokalnym środowisku jako or-
ganista w jednej z parafii oraz strażak 
ochotnik z Pińczyc. Po jego aresztowa-
niu parafia zakończyła z nim współpracę 
i zatrudniła nowego organistę. Podczas 
pierwszego przesłuchania mężczyzna 
nie przyznał się do zarzucanych mu czy-
nów. 

– W trakcie przesłuchania przez pro-
kuratora Mateusz R. nie przyznał się 

do popełnienia zarzucanych mu prze-
stępstw i złożył obszerne wyjaśnienia. 
Z uwagi na charakter sprawy nie mogę 
ujawnić ich treści – mówił w rozmowie 
z DZ prokurator Ozimek. 

Śledczy ustalili również, że Mateusz 
R. jest studentem drugiego roku ratow-
nictwa medycznego na jednej ze śląskich 
uczelni. Jak wynika z informacji przeka-
zanych przez rektora, uczelnia nie zle-
cała mu przeprowadzania badań w szko-
łach, a program studiów nie przewiduje 
wykonywania takich czynności przez 
studentów. 

Postępowanie nadal trwa. Prokura-
tura sprawdza, czy w szkole prawidłowo 
stosowano procedury ochrony małolet-
nich oraz analizuje, czy pokrzywdzo-
nych nie było więcej i czy podejrzany nie 
prowadził podobnych „badań” także 
w innych placówkach oświatowych lub 
miejscach, w których miał kontakt 
z dziećmi.

Piotr Ciastek
Myszków, Częstochowa

„Zbadał” i skrzywdził 
szóstkę uczniów 

Sąd zdecydował o dalszym aresz-
cie dla podejrzanego o molestowa-
nie szóstki dzieci w szkole 
pod Myszkowem. 

Czy na Hali Jaworowej powstanie 
schronisko? To jedno z najbardziej 
gorących pytań ostatnich dni nie 
tylko wśród mieszkańców Beski-
dów, ale także wielu miłośników gór 
i beskidzkiej przyrody. Mamy stano-
wisko Starostwa Powiatowego 
w Cieszynie w sprawie tej głośnej 
ostatnio inwestycji.  

-   W 2020 roku wydano pozwole-
nie na budowę schroniska tury-
stycznego na Hali Jaworowej 
w Brennej. Inwestycja była zgodna 
z obowiązującym wówczas miejsco-
wym planem zagospodarowania 

przestrzennego, który dopuszczał 
w tym miejscu obiekty sportowo-tu-
rystyczne wraz z zapleczem nocle-
gowym - przypomina Dorota Kohut, 
rzecznik prasowy Starostwa Powia-
towego w Cieszynie. 

Zatwierdzony projekt przewidy-
wał budowę schroniska ze 111 miej-
scami noclegowymi. Obejmował 
także niezbędne instalacje, pod-
ziemny zbiornik przeciwpożarowy, 
dwa zbiorniki na wodę opadową, 
mur oporowy oraz 30 miejsc posto-
jowych.

POWIAT CIESZYŃSKI 

Co dalej z Halą Jaworową?

Czytaj str. 6

Nowy oddział w Instytucie Onkologii 
w Gliwicach. Najnowocześniejszy w kraju str. 3 BIZNES
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Bielsko-Biała: 504 022 816  
Bytom: 605 745 817;  609 582 
303; 695 025 532; Chorzów: 
692 180 830; Cieszyn: 502 281 
673; Częstochowa: 661 868 
810; Dąbrowa Górn.:  795 513 
569; Gliwice: 666 227 205; Ja-
worzno: 690 538 610;  512 
306 935; Katowice: 660 686 
917; Kłobuck: 608 655 241; Lu-
bliniec: 604 619 629; Mysz-
ków: 603 779 492; Racibórz: 
604 106 359; Ruda Śląska: 
668 164 330; Rybnik: 508 450 
028; 609 519 192; Sosnowiec: 
500 060 599; Tychy: 512 370 
717; Wodzisław Śląski: 601 499 
841 Zawiercie: 607 131 032; Ży-
wiec: 605 538 283.

NUMERY SANEPIDÓW

W swoim trzecim meczu gru-
powym na XII Mistrzostwach 
Świata w Piłce Nożnej w Hisz-
panii Polska pokonała Peru 
5:1 i awansowała do II rundy.

1982
KALENDARIUM

Christopher Sholes (USA) opa-
tentował 1. zdatną do wykorzy-
stania praktycznego maszynę 
do pisania z napędem takim 
jak w maszynach do szycia.

1868

Z inicjatywy barona Pierre’a de 
Coubertina w Paryżu powoła-
no Międzynarodowy Komitet 
Olimpijski. Stałą siedzibą MKOl 
-u jest Lozanna w Szwajcarii.

1894

facebook.pl/dziennikzachod-
ni.pl 
g.olma@dz.com.pl 
 
Dzisiaj w godz. 7-9 jestem re-
porterem dyżurnym. Posta-
ram się odpowiadać 
na wszystkie interesujące 
Państwa kwestie.

Grzegorz Olma 
797 001 082

Obywatele Wielkiej Brytanii o-
powiedzieli się w referendum 
za wystąpieniem z Unii Europe-
jskiej, czyli brexitem, a opuścili 
UE 31.01.2020 r. o godz. 24. JJJ

2016

DYŻURNY DZPogoda w regionie

Najbliższe dni będą słoneczne i upalne. Może nawet aż za bardzo.

Barometr 
1020 hPa 

Wiatr  
pn. 7 km/h 

Biomet  
niekorzystny

Dzisiaj

Dzień

27 °C 14°C 
Noc

Środa

Dzień Noc
14°C 27°C 

Czwartek

Dzień Noc
15°C 30 °C 

Piątek

Dzień Noc
17°C 30 °C 

W samym sercu Tychów, tuż 
przy popularnej strefie rekreacyj-
nej, ważą się losy jednego z naj-
cenniejszych zabytków indu-
strialnej przeszłości regionu. 
Dawna huta żelaza, której po-
czątki sięgają 1703 roku, szuka no-
wego właściciela. Cena ofertowa 
tego unikalnego kompleksu wy-
nosi 9 900 000 złotych. Nieru-
chomość zlokalizowana jest 
na rozległej działce. W 2014 roku 
właściciele przeprowadzili gene-
ralny remont całego kompleksu, 
kładąc ogromny nacisk na bez-
względne zachowanie jego war-
tości historycznych, naukowych 
oraz artystycznych. 

Proces sprzedaży tego wyjąt-
kowego śląskiego skarbu budzi 
spore emocje na rynku. Klu-
czowe znaczenie ma tutaj fakt, że 
obiekt od ponad trzech stuleci 
na stałe wpisuje się w krajobraz 
i pamięć mieszkańców. 

– Huta Paprocka to jedna 
z tych nieruchomości, których 
nie da się wycenić wyłącznie 
przez pryzmat metrów kwadra-
towych czy lokalizacji. To miej-
sce, które od ponad 300 lat jest 
częścią historii Tychów i regionu. 
Powstała w 1703 roku, współtwo-
rzyła historię Jeziora Paprocań-
skiego, a dziś pozostaje jednym 
z najbardziej rozpoznawalnych 
obiektów nad jego brzegiem – 
podkreśla Patrycja Szafarczyk, 
pośrednik prowadzący sprzedaż 
Huty Paprockiej. - Prowadząc 
proces sprzedaży, szukamy nie 
tylko inwestora, ale przede 
wszystkim gospodarza dla tego 
miejsca. Kogoś, kto dostrzeże 
jego potencjał biznesowy, ale jed-
nocześnie uszanuje historię, 
która została tu zapisana przez 
pokolenia.

Jacek Bombor
Tychy

Huta Paprocka w Tychach, 
której historia sięga początku 
XVIII w., została wystawiona 
na sprzedaż za niespełna 10 
mln zł. Położona nad Jeziorem 
Paprocańskim nieruchomość 
łączy ponad 300 lat  tradycji 
z dużym potencjałem.

300-letni skarb 
Śląska wystawiony 
na sprzedaż
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Jutro w naszej gazecie 
Strona Zdrowia

a Pierwsze objawy osteoporozy mogą 
cię zaskoczyć. Cichy wróg kości rozwija 
się latami a Ranking 11 najlepszych 
polskich sanatoriów dla reumatyków 

Firma Grupa ARCHE zaprezen-
towała postępy prac w poszcze-
gólnych obiektach podczas  
„Dni Otwartych EC Szom-
bierki”. Można było zobaczyć 
rozdzielnię, w której powstaje 
hotel, pompownię, gdzie będą 
baseny, oraz kotłownię, w któ-
rej planowane są boiska. Swoją 
aktualną odsłonę zaprezento-
wała również Hala Modrze-
wiowa, która w przyszłości bę-
dzie miejscem różnorodnych 
wydarzeń i eventów. 

Elektrociepłownia Szom-
bierki w Bytomiu przeistacza się 
w luksusowy kompleks z hote-
lem i trzema basenami. Obiekt, 
wzniesiony w latach 1917–1920, 
zamienia się w lifestylowe cen-
trum rozrywki i biznesu. 

Inwestor, Grupa Arche, 
zmienia monumentalne, ce-
glane hale bez niszczenia ich 
unikatowego ducha. Cały pro-
gram rewitalizacji zabytków 
opiewa na kwotę ponad 5 mi-
liardów złotych, z czego gigan-
tyczny zastrzyk gotówki, po-

nad 130 milionów złotych 
z funduszy unijnych, zasili wła-
śnie bytomską inwestycję. 

Projektantami niezwykłych 
zabudowań EC Szombierki 
byli kuzyni Georg i Emil Zill-
mannowie, którzy mieli już 

na koncie realizację kopalni 
węgla kamiennego „Giesche” 
(Wieczorek) i słynnych osiedli 
robotniczych Giszowiec i Niki-
szowiec. 

Powstał olbrzymi zespół fa-
bryczny z budynkiem admini-

stracyjnym, maszynownią, 
pompownią, kotłownią, roz-
dzielnią główną i wewnętrz-
nym dziedzińcem; ich budynki 
wzniesiono z cegły zwykłej, 
klinkierowej i glazurowanej, 
a przykryto dachami mansar-
dowymi z lukarnami. 

Zakład EC Szombierki otwarty 
został 29 listopada 1920 roku. 
Czterostronny zegar marki Sie-
mens und Halske zamontowany 
został na wieży elektrowni w 1925 
roku i był on sprzężony z 54 zega-
rami działającymi w zakładzie. 

W latach 1939-1944 EC 
Szombierki osiągnęła maksy-
malną moc 100 MW, pracowało 
w niej wówczas ponad 900 
osób. Można było ją wtedy 
uznać za jedną z największych 
elektrowni w Europie.

Legendarna EC Szombierki, 
czyli przemysłowa historia 
Śląska na wyciągnięcie ręki
Piotr Sobierajski
Bytom

Elektrociepłownia Szombier-
ki to jeden z przemysłowych 
symboli Śląska. Właśnie jest 
trakcie ogromnej metamorfo-
zy, ale architektonicznie 
wszystko pozostanie na swo-
im miejscu. Jak dziś prezentu-
je się to miejsce? 

Elektrociepłownia Szombierki to jeden z przemysłowych symboli Śląska
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Inwestor zmieni ceglane hale bez niszczenia ich ducha
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„Dziennik Zachodni” dotarł nie-
oficjalnie do dokumentu z Proku-
ratury Europejskiej, który rzuca 
więcej światła na aferę w Tram-
wajach Śląskich. W dotychczaso-
wych komunikatach śledczy 
skromnie operowali informa-
cjami. Można było w nich prze-
czytać przede wszystkim o toczą-
cym się śledztwie „w sprawie po-
dejrzeń o korupcję czynną 
i bierną, nadużycie uprawnień, 
wywieranie bezprawnego 
wpływu na wynik postępowania 
przetargowego oraz działanie 
na szkodę interesu publicznego”. 

- Prowadzone śledztwo doty-
czy zamówienia publicznego 
na modernizację infrastruktury 
tramwajowej na terenie Górno-
śląsko-Zagłębiowskiej Metropo-
lii. Inwestycja jest finansowana 
ze środków Unii Europejskiej, 
a kwota dofinansowania na lata 
2007-2027 wyniosła 1,9 mld zł – 
informowali publicznie śledczy. 

Z uzyskanego przez „DZ” do-
kumentu wynika, że przedmio-
tem postępowania objęte są prze-
stępstwa korupcyjne, a w pew-
nym zakresie także przestępstwa 
oszustwa (zawyżanie wartości 

robót, roboty fikcyjne). Niele-
galny proceder rozpoczął się już 
w 2021 roku. Dotyczy to inwesty-
cji w obecnej, ale także poprzed-
niej perspektywie unijnej. Postę-
powanie nie obejmuje czynów 
związanych z przetargami, usłu-
gami lub innymi zleceniami do-
tyczącymi zakupu taboru przez 
spółkę.  

Wątpliwości śledczych doty-
czą inżyniera kontraktu i sprawo-
wanie nadzoru inwestorskiego 
oraz nadzoru autorskiego nad re-
alizacją kilkunastu zadań. 

Inżynier kontraktu jest ze-
wnętrznym ekspertem (lub ze-
społem specjalistów) zatrudnia-
nym przez inwestora do zarzą-
dzania i nadzorowania realizacji 
dużej inwestycji budowlanej. 
Czuwa nad technicznym, finan-
sowym i formalnym przebiegiem 
projektu zgodnie z procedurami. 
Nadzór inwestorski polega 
na tym, aby pilnować realizacji 
zgodnie z projektem, prawem 
i normami technicznymi, a autor-
ski na pilnowaniu, aby realizo-
wana budowa była w pełni 
zgodna z wizją i dokumentacją 
stworzoną przez projektanta. 

Z dokumentacji Prokuratury 
Europejskiej, do której dotarł 
„Dziennik Zachodni”, wynika, że 
postępowanie dotyczy projek-
tów „Modernizacja i rozwój infra-
struktury tramwajowej w Górno-
śląsko – Zagłębiowskiej Metropo-
lii – Etap I” (część zadań rozpisu-
jemy poniżej), „Zintegrowany 
projekt modernizacji i rozwoju 
infrastruktury tramwajowej 

w Aglomeracji Śląsko-Zagłębiow-
skiej wraz z zakupem taboru 
tramwajowego etap I i II” (część 
zadań rozpisujemy poniżej), 
a także zadania „Modernizacja 
układów zasilania w podstacjach 
trakcyjnych – budowa podstacji 
prostownikowej „Wirek” w Ru-
dzie Śląskiej”. 

Śledczy wykryli nieprawidło-
wości przy przebudowie torowi-
ska na ulicy Metalowców w Cho-
rzowie (data czynu 2024/2025), 
wymiany nawierzchni torowej 
w Świętochłowicach (2023-2025), 
przygotowaniu konstrukcji i bu-
dowie torowiska na ulicy Grund-
mana w Katowicach (2023-2025), 

przebudowie torowiska na ulicy 
Łagiewnickiej w Świętochłowi-
cach (2023-2025), budowie dru-
giego toru linii tramwajowej 
przy ul. Wojska Polskiego w So-
snowcu i związanej z tym budo-
wie nowego odcinka pasa drogo-
wego (2023-2025), realizacji pro-
jektu w trybie „zaprojektuj i wy-
buduj” – budowa linii tramwajo-
wej na Zagórze w Sosnowcu 
(2023-2025), przebudowie linii 
tramwajowej przy ul. Wolności 
w Zabrzu (2023-2024), moderni-
zacji Pętli Chebzie w Rudzie Ślą-
skie (2023-2024), pracach remon-
towych na zajezdni w Chorzowie 
(2022-2023), robotach w Mysło-

wicach, w centrum miasta, wraz 
z pętlą tramwajową przy nawią-
zaniu nowej współpracy (praw-
dopodobnie 2024), modernizacji 
linii tramwajowej i infrastruktury 
powiązanej w Sosnowcu 
i w Świętochłowicach (2023) 
i wszystkich zadaniach zleconych 
po 2021 roku jednej ze spółek 
w Katowicach. 

Na obecnym etapie nie wia-
domo, w jakim zakresie docho-
dziło do nieprawidłowości i jak 
dokładnie wyglądał ten proceder. 
Lista nie zawiera wszystkich czy-
nów ujawnionych w trakcie po-
stępowania. Są one objęte dal-
szymi ustaleniami. Część nie zo-

stała jeszcze ujawniona ze 
względu na etap postępowania, 
kiedy jeszcze nie wszystkim 
przedstawiono zarzutów. Dla do-
bra śledztwa ta kwestia jest objęta 
tajemnicą. 

Śledztwo Prokuratury Euro-
pejskiej prowadzone jest od kil-
kunastu miesięcy. Inwestycje 
uzyskały z Unii Europejskiej 
wsparcie w wysokości 1,9 mld zł. 

Do tej pory zarzuty usłyszało 
11 osób - w sumie przedstawiono 
im 42 zarzuty. Jeden z podejrza-
nych, decyzją sądu, nadal prze-
bywa w areszcie tymczasowym, 
ponieważ śledztwo ma charakter 
rozwojowy. Podejrzanemu za-
rzuca się, że od 2021 r. przekazy-
wał poufne informacje dot. za-
mówień faworyzowanej firmie, 
aby zapewnić jej przyznanie kon-
traktu. Korzyści majątkowe 
miały być również wypłacane 
w zamian za zatwierdzanie za-
wyżonych kosztów lub rozlicza-
nie fikcyjnych prac. 

Ostatnie zatrzymania Central-
nego Biura Antykorupcyjnego 
zrealizowano na początku 
czerwca 2026 roku. Zarzuty usły-
szeli Bolesław K. i Marcin M. 
Pierwszy z wymienionych pełnił 
funkcję prezesa Tramwajów Ślą-
skich, a drugi członka zarządu TŚ. 
Kilka dni później obaj zostali od-
wołani ze swoich stanowisk 
przez radę nadzorczą.  

Prokuratura Europejska zło-
żyła też wniosek o uchylenie im-
munitetu posłowi ze Śląska Woj-
ciechowi Królowi. Szczegóły nie 
są znane.

Arkadiusz Biernat
a.biernat@dz.com.pl

Na czym polega afera 
w Tramwajach Śląskich? 
„Dziennik Zachodni” dotarł 
do dokumentów Prokuratu-
ry Europejskiej, z których 
wyłania się nielegalny pro-
ceder trwający od 2021 roku. 

Korupcja w Tramwajach Śląskich
„DZIENNIK ZACHODNI” DOTARŁ DO DOKUMENTÓW PROKURATURY EUROPEJSKIEJO TYM SIĘ MÓWI 

Kompleksowe centrum terano-
styczne o kluczowym znaczeniu 
dla rozwoju nowoczesnej dia-
gnostyki i leczenia nowotworów 
w Polsce uruchomiono wczoraj 
(22 czerwca) w Gliwicach. To Od-
dział Terapii Izotopowej Zakładu 
Medycyny Nuklearnej i Endokry-
nologii Onkologicznej Zakładu 
Medycyny Nuklearnej i Endokry-
nologii Onkologicznej w Narodo-
wym Instytucie Onkologii w Gli-
wicach. W poniedziałkowym 
otwarciu OTI uczestniczyła m.in. 
minister zdrowia Jolanta Sobie-
rańska-Grenda. 

- Oddział Terapii Izotopowej 
to pierwszy w Polsce tak nowo-

czesny ośrodek integrujący za-
awansowaną diagnostykę obra-
zową z terapią radioizotopową 
i umożliwiający prowadzenie 
spersonalizowanego leczenia 
zgodnie z najnowszymi świato-
wymi standardami teranostyki. 
To właśnie teranostyka, łącząca 

diagnostykę i terapię „szytą 
na miarę” dla konkretnego pa-
cjenta, jest dziś jednym z najbar-
dziej dynamicznie rozwijających 
się kierunków współczesnej on-
kologii – podkreślała prof. dr hab. 
n. med. Daria Handkiewicz-Ju-
nak, kierownik Zakładu Medy-

cyny Nuklearnej i Endokrynolo-
gii Onkologicznej w NIO w Gliwi-
cach. 

Jak przypomina Maja Mar-
klowska-Tomar, rzeczniczka NIO 
w Gliwicach, Zakład Medycyny 
Nuklearnej i Endokrynologii On-
kologicznej NIO w Gliwicach 
od lat należy do najważniejszych 
ośrodków referencyjnych w Pol-
sce i Europie. Jest wiodącym 
w naszym kraju ośrodkiem lecze-
nia raka tarczycy, pod którego 
opiekę trafia rocznie ponad 5000 
pacjentów. Cyfrowe systemy 
SPECT/CT oraz PET/CT umożli-
wiają precyzyjne obrazowanie 
zmian nowotworowych, zna-
cząco poprawiają jakość obrazo-
wania, skracają czas badań oraz 
ograniczają dawkę promieniowa-
nia nawet o połowę, zwiększając 
bezpieczeństwo zarówno pa-
cjentów, jak i personelu. Jak tłu-
maczy rzeczniczka NIO, techno-
logie te pozwalają lekarzom nie 
tylko dokładnie lokalizować 
ogniska choroby, ale także oce-

niać aktywność biologiczną no-
wotworu, monitorować skutecz-
ność terapii i precyzyjnie plano-
wać dalsze leczenie.  

Nowo otwarty oddział mieści 
się w specjalnie zaprojektowa-
nym  budynku, połączonym 
z budynkiem klinicznym. Znaj-
dują się w nim nowoczesne gabi-
nety lekarskie i zabiegowe wypo-
sażone w wysokiej klasy aparaty 
USG, specjalistyczne strefy dla 
pacjentów oraz ciągi komunika-
cyjne zaprojektowane zgodnie 
z najwyższymi standardami bez-
pieczeństwa radiologicznego 
oraz sale chorych z 65 łóżkami. 
Powstała również nowoczesna 
pracownia izotopowa klasy II wy-
posażona m.in. w komorę lami-
narną ze zintegrowanym mierni-
kiem aktywności, licznik promie-
niowania gamma oraz spektro-
metr masowy umożliwiający za-
awansowaną analizę parame-
trów biologicznych i monitoro-
wanie skuteczności terapii radio-
izotopowych. 

Projekt, obejmuje również 
wdrożenie zaawansowanego 
systemu oczyszczania, uniemoż-
liwiającego przedostanie się izo-
topów do środowiska. Dodat-
kowo zaplanowano odrębny sys-
tem dostaw izotopów promie-
niotwórczych, ograniczający ich 
kontakt z głównymi ciągami ko-
munikacyjnymi dla pacjentów 
i personelu. 

Inwestycja została zrealizo-
wana w ramach Krajowego 
Planu Odbudowy i Zwiększania 
Odporności (KPO), jako część 
projektu „Rozbudowa infra-
struktury klinicznej medycyny 
nuklearnej, modernizacja wy-
posażenia diagnostycznego 
i rozszerzenie świadczeń chirur-
gii onkologicznej w leczeniu no-
wotworów ginekologicznych 
i narządu ruchu”. Całkowity 
koszt tego przedsięwzięcia to ok. 
145 mln zł. Gliwicka placówka 
otrzymała na ten cel dofinanso-
wanie z KPO w wysokości ok. 
122,7 mln zł.

Oprac. Marlena Polok-Kin
Gliwice

Oddział Terapii Izotopowej 
Zakładu Medycyny Nuklear-
nej i Endokrynologii Onko-
logicznej otwarto w Narodo-
wym Instytucie Onkologii 
w Gliwicach.

Nowy rozdział w leczeniu nowotworów. Pierwszy taki oddział w kraju

Śledztwo i zarzuty prokuratorskie wokół modernizacji infrastruktury Tramwajów 
Śląskich wywołały istne trzęsienie ziemi
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To pierwszy w Polsce ośrodek łączący zaawansowaną 
diagnostykę obrazową z terapią radioizotopową
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Centrum Symulacji Osadnic-
twa Kosmicznego w dawnej ko-
palni Wujek w Katowicach to 
wciąż koncepcja, ale projekt 
dostał ważny impuls. Minister-
stwo Nauki ma pokryć koszty 
opracowania studium wyko-
nalności. Szacowany koszt ta-
kiego dokumentu to ok. 2 mln 
złotych. Poinformował o tym 
dr Tomasz Rożek w programie 
„Protokół Rozbieżności” na an-
tenie TVP Katowice.   

Pomysł zakłada wykorzysta-
nie infrastruktury kopalni Wu-
jek do badań, testów technolo-
gii i symulacji warunków, z ja-
kimi w przyszłości mogą mie-
rzyć się ludzie podczas misji ko-
smicznych. Chodzi m.in. o stwo-
rzenie miejsca, w którym można 
byłoby sprawdzać rozwiązania 
potrzebne do funkcjonowania 
człowieka w ekstremalnym śro-
dowisku, a także testować ro-
boty i urządzenia wykorzysty-
wane w eksploracji kosmosu. 

Dr Tomasz Rożek, prezes 
Fundacji „Nauka. To Lubię”, tłu-
maczył w rozmowie z red. Mar-
cinem Zasadą, że na pierwszy 
rzut oka śląskie górnictwo i pod-
bój kosmosu mogą wydawać się 
odległymi światami. W praktyce 
mają jednak więcej wspólnego, 
niż mogłoby się wydawać. 

- To jest trochę jak górnik 
w śląskiej kopalni, bo tam musi 
pokonać stres. Tam musi stwo-
rzyć grupę, która będzie współ-
pracowała. Grupa musi na-
uczyć się funkcjonować w róż-
nych sytuacjach stresowych - 
mówił Tomasz Rożek. 

Jak przekonywał, jeżeli 
ludzkość chce wysyłać ludzi 
na Księżyc, Marsa i w dalszą 
przestrzeń kosmiczną, po-
trzebne są technologie, które 
zapewnią pełne bezpieczeń-
stwo astronautom. Do ich te-
stowania mogą nadawać się 
właśnie podziemne przestrze-
nie dawnej kopalni. 

Centrum Symulacji 
Osadnictwa 
Kosmicznego w KWK 
Wujek. Na czym 
miałoby polegać? 
Projekt roboczo nazywany 

jest Centrum Symulacji Osad-

nictwa Kosmicznego. Według 
koncepcji miałby opierać się 
na trzech filarach: nauce, bizne-
sie i edukacji. 

- Centrum ma być złożeniem 
kilku różnych elementów. Ma być 
postawiona na trzech nogach. 
Jedna noga to nauka, druga noga 
to biznes, trzecia noga to eduka-
cja - przekazał dr Rożek. 

Jak wyjaśniał, na projekt 
można patrzeć również przez 
pryzmat samej infrastruktury 
kopalni: tego, co znajduje się 
pod ziemią, tego, co jest na po-
wierzchni, oraz szybu górni-
czego, który łączy oba poziomy. 
Szyb mógłby zostać wykorzy-
stany jako tzw. wieża swobod-
nego spadku, służąca do testo-
wania urządzeń w krótkotrwa-
łym stanie nieważkości.. 

Takie urządzenia funkcjo-
nują już na świecie, ale - jak tłu-
maczył - ich wysokość jest 
ograniczona. Tymczasem 
szyby w kopalni Wujek mają 
kilkaset metrów. Pod ziemią 
mogłaby powstać także analo-
gowa baza kosmiczna, czyli 
miejsce pozwalające symulo-
wać warunki przyszłej bazy 
na Księżycu lub Marsie. Taka 
przestrzeń mogłaby służyć za-
równo naukowcom, jak i fir-
mom pracującym nad techno-
logiami kosmicznymi. 

Ministerstwo 
zobligowało się 
zapłacić za studium 
wykonalności 
Najważniejszą informacją 

jest jednak to, że projekt dostał 
zielone światło do kolejnego 
etapu. Jak przekazał Tomasz 
Rożek, raport przygotowany 
przez Fundację „Nauka. To Lu-
bię” na zamówienie Górnoślą-
sko-Zagłębiowskiej Metropolii 
i Uniwersytetu Śląskiego miał 
przekonać przedstawicieli 
rządu do dalszych działań. 

- Ten raport na tyle okazał 
się przekonujący, że trzy mini-

sterstwa, Ministerstwo Akty-
wów Państwowych, Minister-
stwo Nauki, Ministerstwo Ener-
gii, dwa dni temu dało zielone 
światło - powiedział dr Rożek. 

Kluczowe ma być zaanga-
żowanie Ministerstwa Nauki, 
które - według naukowca - zo-
bowiązało się do sfinansowa-
nia studium wykonalności. 
Koszt przygotowania doku-
mentu szacowany jest na ok. 2 
mln zł. 

- Ministerstwo Nauki, które 
zobowiązało się przekazać pie-
niądze na opracowanie stu-
dium wykonalności. I tak na-
prawdę wszystkie pytania tech-
niczne, pytania o konkretne 
kwoty, znajdą odpowiedzi do-
piero w tym studium wykonal-
ności - mówił Tomasz Rożek. 

Dokument ma odpowie-
dzieć na najistotniejsze pytania 
dotyczące projektu: tech-
niczne, organizacyjne, prawne 
i finansowe. Dopiero po jego 
przygotowaniu będzie można 
ocenić, czy stworzenie takiego 
centrum w KWK Wujek jest re-
alne i ile mogłoby kosztować. 

W rozmowie padło także 
pytanie o wybór właśnie ko-
palni Wujek. Dr Rożek stwier-
dził, że miejsce ma znaczenie 
zarówno symboliczne, jak 
i praktyczne. Po pierwsze, ko-
palnia jest ważnym elementem 
historii Katowic i Śląska. Po dru-
gie, jej infrastruktura może 
nadawać się do nowego wyko-
rzystania Znaczenie ma rów-
nież lokalizacja. KWK Wujek 
znajduje się w centrum dużej 
aglomeracji, w pobliżu waż-
nych dróg i zaplecza akademic-
kiego oraz biznesowego. 

To projekt przełomowy 
dla transformacji 
Śląska 
Centrum Symulacji Osad-

nictwa Kosmicznego miałoby 
być nie tylko sposobem na za-
gospodarowanie terenu po ko-

palni. W szerszym ujęciu pro-
jekt wpisuje się w dyskusję 
o transformacji regionu i o tym, 
czym Śląsk ma być po odejściu 
od tradycyjnego górnictwa. 

- Czym ma być Śląsk? Bo 
wiemy, czym był Śląsk. Wiemy, 
co Śląsk wybudował. Wiemy, 
co Śląsk definiuje. Wiemy 
o tym, że Śląsk to jedno z tych 
nielicznych miejsc na mapie 
świata, które zostało stworzone 
i ukształtowane przez innowa-
cje i technologie - mówił dr Ro-
żek. 

Według niego górniczego 
dziedzictwa regionu nie należy 
traktować wyłącznie jako za-
mkniętego rozdziału. Może 
ono stać się podstawą dla no-
wych technologii i projektów 
przyszłości. 

Dr Rożek zaznaczył rów-
nież, że zainteresowane takim 
ośrodkiem mogłyby być pol-
skie firmy działające w branży 
kosmicznej. Jak mówił, pod-
czas spotkania z przedstawicie-
lami największych firm ko-
smicznych w Polsce usłyszał, 
że taka infrastruktura mogłaby 
być realnie wykorzystywana 
przez biznes. 

- Powiedzieli, że bardzo nie 
chcieli jeździć na drugi koniec 
kontynentu po to, żeby przete-
stować jakiś element, tylko dla-
tego, że w Polsce nie ma odpo-
wiedniej infrastruktury - rela-
cjonował. 

Dr Rożek dodał również, iż 
dostęp do takiego miejsca 
mógłby być szczególnie 
istotny dla mniejszych firm 
i startupów, dla których wy-
jazdy zagraniczne na testy 
technologii są często zbyt 
kosztowne. Na razie projekt 
pozostaje na etapie pomysłu. 
Decydujące ma być studium 
wykonalności, które pokaże, 
czy dawna kopalnia Wujek 
może stać się miejscem badań 
nad przyszłością ludzkiej 
obecności w kosmosie.

Klaudia Bąk
Transformacja 

Kopalnia Wujek ma szansę 
zaistnieć w nowej roli 
na skalę świata. W jej pod-
ziemiach naukowcy mogli-
by testować technologie po-
trzebne podczas misji ko-
smicznych. Ministerstwo 
Nauki ma zapłacić ok. 2 mln 
zł za opracowanie studium 
wykonalności, które poka-
że, czy projekt naprawdę  
da się zrealizować.

Ministerstwo dołoży 2 miliony 
na kosmiczny projekt dr. Rożka

Decyzja o udzieleniu absoluto-
rium nie była jednogłośna i od-
zwierciedliła obecny układ sił 
w sejmiku. Za poparciem dla 
zarządu zagłosowało 25 rad-
nych (reprezentujących Koali-
cję Obywatelską oraz jej koali-
cjantów). Przeciw było 18 rad-
nych z klubu Prawa i Sprawie-
dliwości. 

Marszałek Wojciech Saługa 
podziękował za przyjęcie ra-
portu i zapowiedział kontynu-
ację kluczowych projektów 
w regionie. 

- Dziś na pewno obszary 
służby zdrowia, edukacji i inwe-
stycji to coś, co ciągle wymaga 
uwagi, wymaga poprawy. Naj-
ważniejsze jest to, że będziemy 
dalej pracować nad tym, żeby 
więcej pociągów Kolei Śląskich 
jeździło po naszym regionie, 
żeby budować i remontować 
jeszcze większą ilość dróg, żeby 
nasze szpitale były zaopatrzone 
w odpowiedni sprzęt - podkre-
ślał podczas sesji marszałek Sa-
ługa. Wspomniał również o ko-
nieczności dalszego ściągania 
największych imprez na Sta-
dion Śląski. 

Budżet woj. śląskiego 
2025: Koleje Śląskie 
i Katowice Airport 
Z przedstawionego raportu 

wynika, że ubiegłoroczne do-
chody województwa wyniosły 
3,805 mld zł (99 proc. założo-
nego planu), a wydatki sięgnęły 

4,083 mld zł (92,4 proc. planu). 
Deficyt budżetowy zamknął się 
w kwocie 278 mln zł. 

Skąd wziął się wzrost wy-
datków względem poprzed-
nich lat? Władze regionu tłu-
maczą to potężnymi inwesty-
cjami w sektorze transportu. 
Województwo przeznaczyło 
ogromne środki na zakup no-
wych składów dla Kolei Ślą-
skich, wyższe dotacje na prze-
wozy pasażerskie oraz infra-
strukturę drogową. Kluczową 
operacją finansową w 2025 r. 
było również przejęcie przez 
urząd marszałkowski pakietu 
większościowego akcji Górno-
śląskiego Towarzystwa Lotni-
czego, zarządzającego lotni-
skiem w Pyrzowicach. 

Depopulacja Śląskiego. 
Region traci 
mieszkańców 
Debata nad raportem o sta-

nie województwa pokazała 
również największe problemy, 
z którymi mierzy się region. 
Głównym wyzwaniem pozo-
staje depopulacja. Wojewódz-
two śląskie, liczące obecnie 
4,29 mln mieszkańców (11,4 
proc. populacji Polski), jest 
w czołówce najszybciej wylud-
niających się obszarów w kraju. 
W latach 2004-2024 liczba lud-
ności spadła tu aż o 9,5 proc. 

- Z jednej strony się starze-
jemy, z drugiej strony ludzie 
wyjeżdżają. Jakie są tego przy-
czyny? Próbujemy się dowie-
dzieć. To na pewno nie jest zła 
jakość życia, na pewno nie są to 
miejsca pracy, na pewno nie 
jest to brak dostępu do podsta-
wowych usług - analizował sy-
tuację Wojciech Saługa, upatru-
jąc szansy na poprawę w dal-
szej integracji miast w ramach 
Górnośląsko-Zagłębiowskiej 
Metropolii. 

Z tymi tłumaczeniami nie 
zgadzała się opozycja. Radni 
PiS, wyciągając dane gospodar-
cze, zwrócili uwagę, że w mi-
nionej dekadzie wartość PKB 
w województwie śląskim rosła 
wolniej niż średnia krajowa.

Oprac. Dawid Wygas/PAP
Katowice

Zarząd województwa ślą-
skiego otrzymał wotum za-
ufania i absolutorium za wy-
konanie budżetu w 2025 ro-
ku. Decyzja zapadła podczas 
wczorajszej sesji sejmiku. 
Marszałek Wojciech Saługa 
zyskał poparcie większości, 
choć opozycja wytykała 
władzom regionu problemy 
gospodarcze i demograficz-
ne. Ubiegłoroczne wydatki 
województwa przekroczyły 
4 miliardy złotych.

Absolutorium i wotum  
zaufania dla zarządu 
województwa śląskiego

Studium wykonalności wykaże, czy dawna kopalnia Wujek może stać się miejscem 
badań nad przyszłością ludzkiej obecności w kosmosie
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Marszałek Wojciech Saługa z zarządem dostali  
absolutorium, choć opozycja wytykała władzom 
regionu problemy gospodarcze i demograficzne
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Podstawą do głosowania był 
„Raport o stanie miasta”, który 
podsumował ubiegłoroczne 
działania magistratu. Z doku-
mentu wynika, że samorząd 
przeznaczył blisko 90 mln zł 
na inwestycje, a z zewnętrz-
nych funduszy pozyskał ponad 
158 mln zł. 

Inwestycje drogowe 
i infrastruktura 
sportowa  

Miniony rok w Bytomiu to 
przede wszystkim prace bu-
dowlane i drogowe. Zakoń-
czono przebudowę ulicy Ty-
siąclecia w Stroszku oraz wy-
czekiwaną modernizację kom-
pleksu treningowego Polonii 
Bytom przy ul. Piłkarskiej 
(koszt obiektu dla ponad 2300 
widzów wyniósł ponad 27 mln 
zł). Trwały również zaawanso-
wane prace przy ulicach Nickla 
(ponad 14,3 mln zł), Cyryla 
i Metodego (blisko 10,7 mln zł) 
oraz Wiejskiej (10,4 mln zł). 

- Pomimo trudnej sytuacji fi-
nansowej miasta wynikającej 
z krzywdzących dla Bytomia 
przepisów o finansowaniu jed-

nostek samorządu terytorial-
nego, zrealizowaliśmy wiele 
ważnych dla Bytomian inwe-
stycji - argumentował podczas 
sesji prezydent Bytomia Ma-
riusz Wołosz. - Rozpoczęliśmy 
ważne inwestycje w placów-
kach wychowawczych i eduka-
cyjnych - budowę przedszkola 
i nowego żłobka w Śródmieściu 
i nowego żłobka na os. Ziętka. 
Drogowcy rozpoczęli przebu-
dowę ul. Nickla, budowę ul. 
Wiejskiej oraz przebudowę ul. 
Cyryla i Metodego. W Szpitalu 
Specjalistycznym nr 1 rozpo-
częła się modernizacja Zakładu 
Opiekuńczo-Leczniczego. 
Na realizację inwestycji w ubie-
głym roku przeznaczyliśmy 
niemal 90 mln zł - wyliczał pre-
zydent. 

Fundusze unijne i nowe 
centra przesiadkowe 
Mocnym punktem raportu 

były środki zewnętrzne. We-
dług danych magistratu, 
w 2025 roku Bytom pozyskał 
158 mln 389 tys. zł z Unii Euro-
pejskiej na realizację 24 projek-
tów. Lwia część tej kwoty trafi 
na przebudowę miejskiej ko-
munikacji. 

- W ubiegłym roku pozyska-
liśmy ponad 158 mln zł z fundu-
szy Unii Europejskiej - w tym 
środki na budowę aż trzech 
centrów przesiadkowych w By-
tomiu, które powstaną w Śród-
mieściu, Karbiu oraz Stroszku, 
a ich celem jest zintegrowanie 

komunikacji tramwajowej, au-
tobusowej oraz kolejowej - po-
informował wiceprezydent Mi-
chał Bieda. 

Zaznaczył również, że mia-
sto walczy o nowe miejsca 
pracy i współpracuje z inwesto-
rami ze strefy ekonomicznej: 

- Trwają inwestycje na tere-
nie KSSE w Bytomiu, gdzie po-
wstają nowe zakłady m.in. 
firmy Grembox Sp. z o.o. oraz 
Domgos 2 Sp. z.o.o, zaś na ob-
szarze dawnej kopalni „Cen-
trum”, dzięki zawartej w 2025 
roku umowy między miastem 
a Katowicką Specjalną Strefą 
Ekonomiczną, powstanie akce-

lerator biznesowy KSSENON - 
dodał zastępca prezydenta. 

Duża pula w ubiegłorocz-
nym budżecie trafiła także 
na odnawialne źródła energii. 
Za blisko 40 mln zł (z czego 31,5 
mln zł to dofinansowanie) po-
wstaje instalacja biogazowa 
w oczyszczalni ścieków „Cen-
tralna”, a w ramach dwóch in-
nych unijnych projektów za-
bezpieczono 65 mln zł na dota-
cje do m.in. fotowoltaiki i pomp 
ciepła dla mieszkańców. 

Odnosząc się do tych kwe-
stii, Michał Bieda podsumował: 

- 2025 to rok ważnych inwe-
stycji realizowanych w na-

szym mieście. Były to inwesty-
cje drogowe związane z prze-
budową dróg (...). W 2025 roku 
realizowaliśmy także dwa 
duże projekty unijne w ra-
mach odnawialnych źródeł 
energii. Dzięki nim miesz-
kańcy domów jednorodzin-
nych zyskali refinansowanie 
nawet do 85% kosztów insta-
lacji. 

Ochrona zdrowia, 
edukacja i Bytomski 
Budżet Obywatelski 
Raport o stanie miasta 

za 2025 rok uwzględnia rów-
nież zmiany w placówkach 

zdrowia i jednostkach eduka-
cyjnych. Kluczowym projek-
tem dla lokalnej medycyny jest 
powiększenie oddziałów 
w szpitalu nr 1. 

- Modernizacje i przebu-
dowy budynków na potrzeby 
placówek oświatowych to naj-
ważniejsze inwestycje zwią-
zane z edukacją w 2025 roku. 
Ważną inwestycją jest również 
warta 17 mln zł modernizacja 
Zakładu Opiekuńczo-Leczni-
czego w Szpitalu Specjalistycz-
nym nr 1, która realizowana jest 
dzięki pozyskaniu środków 
z Krajowego Planu Odbudowy. 
Dzięki tej inwestycji zwiększy 
się liczba łóżek z 64 do 114, 
a także poprawią warunki 
opieki dla pacjentów wymaga-
jących opieki długoterminowej 
- tłumaczyła Magdalena Górak, 
zastępczyni prezydenta Byto-
mia. 

Listę miejskich wydatków 
zamknęły realizacje zgłoszone 
bezpośrednio przez samych 
mieszkańców. 

- W ramach Bytomskiego 
Budżetu Obywatelskiego 
w 2025 roku wykonaliśmy 
m.in.: skatepark w Miechowi-
cach przy Szkole Podstawowej 
nr 33, miejsca naukowo - senso-
ryczne na terenie Przedszkoli 
Miejskich 20 i 59, a także boisko 
sportowe z bieżniami lekko-
atletycznymi przy Szkole Pod-
stawowej nr 51 - wyliczał z ko-
lei sekretarz Bytomia, Mirosław 
Luks.

Dawid Wygas
Sesja absolutoryjna

Podczas wczorajszej sesji 
Rady Miejskiej w Bytomiu 
prezydent Mariusz Wołosz 
otrzymał wotum zaufania 
oraz absolutorium z wyko-
nania budżetu za 2025 rok. 

Raport o stanie Bytomia za 2025 
rok i absolutorium dla prezydenta

W referendum ws. odwołania 
burmistrza Pszowa Piotra Ko-
wola oddano 1276 głosów (w 
tym 1234 za odwołaniem) i ws. 
odwołania rady tego miasta tę 
samą liczbę głosów (w tym 1224 
za odwołaniem). 

Zgodnie z wcześniejszymi 
informacjami komisarza wy-
borczego w Bielsku-Białej III, 
ponieważ w wyborze 7 kwiet-
nia 2024 r. zarówno burmistrza, 
jak i rady miasta Pszowa liczba 
osób, które wzięły udział w gło-
sowaniach (liczba kart waż-
nych) wyniosła 4583, zatem 
liczba uczestników wymagana, 

by referendum było ważne wy-
nosiła w obu przypadkach 
2750. W referendum nie prze-
kroczono zatem progu udziału 
3/5 liczby uczestniczących 
w wyborze burmistrza i rady. 

O zamiarze przeprowadze-
nia referendum gminnego 

na wniosek mieszkańców ws. 
odwołania burmistrza i rady 
miejskiej Pszowa przed upły-
wem kadencji pełnomocnik 
inicjatora referendum Grzegorz 
Fryc powiadomił komisarza 
wyborczego w Bielsku-Białej III 
11 lutego br. 

Odpowiedni wniosek peł-
nomocnik przekazał komisa-
rzowi wyborczemu 8 kwietnia 
br. 29 kwietnia komisarz wy-
borczy postanowił o przepro-
wadzeniu referendum 21 
czerwca br. 

17 czerwca br. lokalny samo-
rząd podał, że Sąd Apelacyjny 
w Katowicach oddalił zażalenie 
pełnomocnika komitetu refe-
rendalnego na postanowienie 
sądu pierwszej instancji z 15 
czerwca br. ws. rozpowszech-
niania przez „Pszowski Komi-
tet Referendalny” treści dot. 
burmistrza Piotra Kowola i na-
kazał opublikowanie ich spro-
stowania. 

Jak inform owało miasto, 
sąd uznał za nieprawdziwe in-
formacje dot. działań burmi-
strza wobec m.in. prac na zapo-
żarowanej hałdy Wrzosy I, 
kwestii przejęcia terenów tzw. 
Pańskich Pól, dzierżawy części 
hotelowej budynku Gościńca 
Pszowskiego czy też zarządza-

nia majątkiem klubu sporto-
wego Górnik Pszów w likwida-
cji. 

W niedzielę wieczorem 
na facebookowym profilu 
Pszów Od Nowa - Pszowski Ko-
mitet Referendalny opubliko-
wano podpisany przez Grzego-
rza Fryca wpis: „Choć zabrakło 
frekwencji, mieszkańcy 
Pszowa pokazali władzom, że 
trzeba się z nimi liczyć”. 

- Choć zaporowe progi spo-
wodowały, że referendum jest 
nieważne, to jednak ważny jest 
wasz głos, mówiący władzom: 
tak dalej być nie może. Dzisiej-
szy wynik traktujemy nie jako 
koniec, ale jako początek no-
wego etapu działania. Wasze 
głosy to dla nas wyraźny dro-
gowskaz i potężne zobowiąza-
nie do dalszego działania. Dys-
kusja o przyszłości i rozwoju 
naszego miasta została otwarta 
i nie pozwolimy jej zamknąć - 
zadeklarował pełnomocnik ko-
mitetu referendalnego.

Oprac. R. Lewandowski/PAP
Powiat rybnicki

Niedzielne referendum lo-
kalne ws. odwołania burmi-
strza i rady miasta niespełna 
13-tysięcznego Pszowa 
pod Rybnikiem okazało się 
nieważne z powodu niewy-
starczającej frekwencji. 

We władzach Pszowa bez zmian. Referendum nieważne

Prezydent Mariusz Wołosz  podsumował 2025 rok. Prawie 90 mln złotych wydano 
na inwestycje, a 158 mln zł pozyskano z unijnych dotacji
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Burmistrz  Piotr Kowol i Rada Miasta Pszowa nie zostali 
odwołani. Za mało Pszowian poszło do urn
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W niedzielę, 21 czerwca, ro-
dzina odnalazła ciało 58-let-
niego mężczyzny w przydomo-
wej, niezabezpieczonej studni. 
Ze wstępnych ustaleń policji 
wynikało, że 58-latek mógł 
stracić życie już w sobotę. Śled-
czy będą  sprawdzać, czy do-
szło do nieszczęśliwego wy-
padku, czy zgon nastąpił z in-
nych przyczyn. Kluczowe dla 
śledztwa okażą się wyniki sek-
cji zwłok, która została zlecona 
przez prokuratora.

Dawid Wygas
Powiat kłobucki

Do tragicznego w skutkach 
zdarzenia doszło na terenie 
jednej z prywatnych posesji 
w miejscowości Cyganka 
w powiecie kłobuckim. 

Zwłoki  
58-latka 
znalezione 
w studni 

eprasa.pl a6864cab1c
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- W 2020 roku wydano pozwo-
lenie na budowę schroniska tu-
rystycznego na Hali Jaworowej 
w Brennej. Inwestycja była 
zgodna z obowiązującym wów-
czas miejscowym planem zago-
spodarowania przestrzennego, 
który dopuszczał w tym miejscu 
obiekty sportowo-turystyczne 
wraz z zapleczem noclegowym 
- przypomniała Dorota Kohut, 
rzecznik prasowy Starostwa Po-
wiatowego w Cieszynie. 

Zatwierdzony projekt przewi-
dywał budowę schroniska ze 111 
miejscami noclegowymi. Obej-
mował także niezbędne instala-
cje, podziemny zbiornik przeciw-
pożarowy, dwa zbiorniki 
na wodę opadową, mur oporowy 
oraz 30 miejsc postojowych. 

Decyzja dla tej inwestycji 
stała się prawomocna 17 marca 
2020 roku. Jednak w latach 
2022-2023 decyzja była dwu-
krotnie przenoszona na kolej-
nych inwestorów. 

- 17 kwietnia 2026 roku jedno 
ze stowarzyszeń zwróciło się 
o sprawdzenie, czy pozwolenie 
na budowę nie powinno zostać 
wygaszone. W związku z tym 
Wydział Architektury i Budow-
nictwa wystąpił do Powiato-
wego Inspektora Nadzoru Bu-
dowlanego w Cieszynie o prze-
prowadzenie kontroli i ustale-
nie, czy prace objęte pozwole-
niem zostały rozpoczęte - infor-
muje Dorota Kohut. 

Jak podkreśliła Dorota Ko-
hut, ma to kluczowe znaczenie 
dla oceny, czy pozwolenie nadal 
pozostaje ważne. Wydział Bu-
downictwa Starostwa Powiato-
wego w Cieszynie, oczekuje 
obecnie na wyniki kontroli Po-
wiatowego Inspektora Nadzoru 
Budowlanego. 

- Dopiero po otrzymaniu wy-
niku kontroli możliwe będzie 
podjęcie dalszych działań w tej 
sprawie - podkreśliła rzecz-
niczka cieszyńskiego starostwa. 

Trwa zbiórka podpisów 
pod petycją 
Tymczasem w sieci trwa 

zbieranie podpisów pod petycją 
mieszkańców, turystów i miło-
śników przyrody przeciwko ja-
kimkolwiek inwestycjom 
na Hali Jaworowej. W ciągu 
kilku dni podpisało ją już ponad 
2,5 tysiąca osób. To pokłosie 
tego, że media społecznościowe 
obiegły zdjęcia żółtej tablicy in-
formującej, że na tej unikalnej 
pod względem przyrodniczym 

i krajobrazowym polanie zosta-
nie wybudowane schronisko. 

- My, niżej podpisani miesz-
kańcy, turyści, miłośnicy Beski-
dów oraz osoby ceniące dziką 
przyrodę i spokój górskich tere-
nów, wyrażamy stanowczy 
sprzeciw wobec planów bu-
dowy schroniska na Hali Jawo-
rowej w Beskidzie Śląskim - 
można przeczytać w petycji. 

Jej autorzy zwracają uwagę, 
że Hala Jaworowa jest wyjątko-
wym miejscem nie tylko 
pod względem historycznym, 
ale także przyrodniczym i krajo-
brazowym. 

- To jedna z ostatnich tak spo-
kojnych i naturalnych polan 
w tej części Beskidów. Jej war-
tość polega właśnie na tym, że 
nie została jeszcze przekształ-
cona w kolejną głośną i komer-
cyjną przestrzeń turystyczną - 
podkreślają autorzy petycji. 

Zwracają uwagę, że Hala Ja-
worowa stanowi część dawnego 
terenu wypasowego „Kotarz”, 
który przez wieki był ważnym 
ośrodkiem szałaśnictwa w Bren-
nej. Historia tego miejsca sięga 
co najmniej XVII wieku. Zacho-
wanie jego naturalnego charak-
teru jest formą szacunku dla 

dziedzictwa kulturowego re-
gionu i tradycji pasterskich Be-
skidu Śląskiego. 

- To ostatnia tak rozległa hala, 
która zachowała się w tej części 
Beskidu Śląskiego - ocenił jakiś 
czas temu jej walory dr hab. Mi-
chał Sobala, adiunkt w Instytu-
cie Nauk o Ziemi na Wydziale 
Nauk Przyrodniczych Uniwer-
sytetu Śląskiego. 

Autorzy petycji dodają, że 
miejsce to posiada również 
ogromną wartość przyrodniczą. 
Na polanie i jej obrzeżach wystę-
pują cenne gatunki roślin, mię-
dzy innymi bogata populacja na-

parstnicy purpurowej. Budowa 
schroniska oznaczałaby inge-
rencję w delikatny ekosystem: 
wycinkę, wzrost ruchu tury-
stycznego, hałas, śmieci, zwięk-
szone oświetlenie oraz presję 
na lokalną florę i faunę. 

Turyści szukają ciszy 
i przetrzeni 
- Hala Jaworowa jest dziś sym-

bolem tego, czego w górach za-
czyna brakować najbardziej - ci-
szy, przestrzeni i kontaktu z na-
turą bez infrastruktury komercyj-
nej. Coraz więcej osób szuka 
w Beskidach odpoczynku 
od tłoku i hałasu. Budowa schro-
niska nieodwracalnie zmieni cha-
rakter tego miejsca i może dopro-
wadzić do utraty jego unikalnego 
klimatu - czytamy w petycji. 

Jej autorzy zapewniają, że nie 
są przeciwko turystyce, ale opo-
wiadają się za zrównoważonym 
rozwojem infrastruktury tury-
stycznej, poszanowaniem walo-
rów przyrodniczych Beskidów. 

Dlatego zaapelowali o: 
a odstąpienie od planów bu-
dowy schroniska na Hali Ja-
worowej, 
a objęcie tego terenu szczegól-
ną ochroną krajobrazową 
i przyrodniczą, 
a zachowanie naturalnego 
charakteru polany dla przy-
szłych pokoleń, 
a wspieranie zrównoważonej 
turystyki bez dalszej urbaniza-
cji górskich terenów.

Jacek Drost
Powiat cieszyński

Czy na Hali Jaworowej po-
wstanie schronisko? To jed-
no z najbardziej gorących 
pytań ostatnich dni nie tylko 
wśród mieszkańców Beski-
dów, ale także wielu miło-
śników gór i beskidzkiej 
przyrody. Znamy stanowi-
sko Starostwa Powiatowego 
w Cieszynie w sprawie tej in-
westycji. 

Budowa schroniska na Hali Jaworowej. 
Pozwolenie starostwa zostanie wygaszone?

Tylko w ostatnim tygodniu 
do Regionalnej Dyrekcji Ochrony 
Środowiska w Katowicach trafiły 
dwa wstrząsające zgłoszenia. 
Pierwsze dotyczy osiedla miesz-
kaniowego w Czeladzi. Z wnęk 
okiennych budynków usunięto 
tam z premedytacją kilkadziesiąt 
gniazd. Ślady po zrzuconych 
konstrukcjach wciąż widać 
na elewacjach, a część z nich była 
już używana przez ptaki w trwa-
jącym sezonie lęgowym. 

Drugie zgłoszenie napłynęło 
ze Zbrosławic (powiat tarnogór-

ski). Tu dowody są jeszcze bar-
dziej drastyczne. Do urzędu tra-
fiły zdjęcia z momentu strąca-
nia gniazd, czyszczenia elewa-
cji i - co najgorsze - fotografie 
martwych ptaków. Obie 
sprawy zostały już przekazane 
organom ścigania. 

- Chociaż w naszej pracy 
przewijają się dziesiątki naru-
szeń, które regularnie zgła-
szamy na policję, to dla przy-
rodnika zawsze są to bardzo 

smutne obrazy. Coraz ciężej 
tłumaczyć takie działania nie-
znajomością przepisów czy 
nieświadomością szkody wy-
rządzanej ptakom - ocenia 
Przemysław Skrzypiec, za-
stępca dyrektora katowickiej 
RDOŚ i Regionalny Konserwa-
tor Przyrody. 

Kary za niszczenie 
gniazd ptaków. Prawo 
jest surowe 
Urzędnicy przypominają: ja-

skółki (w tym najpopularniej-
sze oknówki budujące gniazda 
z gliny na budynkach) są gatun-
kiem ściśle chronionym. Zabro-
nione jest ich umyślne zabija-
nie, płoszenie, a także niszcze-
nie jaj i gniazd. 

Każda ingerencja w miejsca 
lęgowe wymaga specjalnego 
zezwolenia na odstępstwo 
od zakazów, które określa ter-
min prac (zwykle poza okresem 
lęgowym trwającym od wiosny 
do połowy sierpnia) oraz ewen-

tualne warunki kompensa-
cyjne. Większość gniazd jest 
wykorzystywana przez ptaki 
przez kilka lat z rzędu, więc 
zrzucanie ich nawet po sezonie 
wymaga zgody urzędu. 

Kary za łamanie tych prze-
pisów są dotkliwe. Zgodnie 
z ustawą o ochronie przyrody, 
zniszczenie siedliska grozi 
aresztem lub grzywną. Sytuacja 
zmienia się drastycznie, gdy 
w gniazdach znajdowały się 
jaja lub młode. W świetle 
ustawy o ochronie zwierząt, za-
bicie piskląt to przestępstwo, 
za które grozi od 3 miesięcy do 5 
lat pozbawienia wolności. 

Przyrodnicy apelują o rozsą-
dek. Każde zrzucone gniazdo to 
dla ptaków ogromna strata 
energii, którą muszą pożytko-
wać na odbudowę, zamiast 
na wychów młodych. Jaskółki 
to naturalny i darmowy środek 
owadobójczy - każdego dnia 
zjadają tysiące komarów i mu-
chówek.

Oprac. Dawid Wygas/PAP
Środowisko

 Regionalna Dyrekcja Ochro-
ny Środowiska w Katowi-
cach bije na alarm i zgłasza 
sprawy na policję. Jaskółki 
są pod ścisłą ochroną, 
a za niszczenie ich miejsc lę-
gowych i zabijanie ptaków 
grozi od 3 miesięcy do nawet 
5 lat więzienia.

Masowe zniszczenia jaskółczych gniazd

Maj 2022 rok. Nadzwyczajna sesja Rady Gminy w Brennej. Mieszkańcy protestują 
przeciwko planom zabudowy polany.  
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Jaskółki ucierpiały m.in. 
w Czeladzi i Zbrosławicach
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Jak podała Komenda Miejska 
Policji w Zabrzu, do przestęp-
stwa doszło w ubiegłym tygo-
dniu w dzielnicy Mikulczyce. 
Zajście zarejestrowała kamera 
monitoringu, policjanci wczo-
raj opublikowali to nagranie. 

- Napastnik zaatakował 
swoją ofiarę, zadając jej uderze-
nia i oddając w jej kierunku 
strzały z broni pneumatycznej. 
W wyniku ataku 21-latek doznał 
obrażeń twarzy, w tym szczegól-

nie niebezpiecznej rany w oko-
licy oka. Jeden z pocisków za-
trzymał się zaledwie centymetr 
od gałki ocznej – powiedział PAP 
asp. Sebastian Bijok zabrzańskiej 
policji. Na filmiku widać, że 
część strzałów padło z najbliż-
szej odległości, gdy zaatako-
wany mężczyzna był uderzany 
trzymanym w ręku pistoletem 
pneumatycznym w twarz. 

Napastnik  był wcześniej no-
towany za udział w bójce. 
Na wniosek śledczych mężczy-
zna został aresztowany na trzy 
miesiące za spowodowanie 
uszczerbku na zdrowiu. Osta-
teczna kwalifikacja przestęp-
stwa, za które odpowie będzie 
zależała od opinii biegłego 
na temat obrażeń, jakich do-
znał zaatakowany 21-latek. 

Policja na razie nie ujawnia 
jakie było tło ataku ani tego czy 
napastnik i pokrzywdzony się 
znają. 

Oprac. R. Lewandowski/PAP
Zabrze

Policjanci zatrzymali 20-lat-
ka, który na jednej z ulic 
w Zabrzu brutalnie pobił in-
nego młodego mężczyznę 
zadając mu ciosy i strzelając 
do niego z broni pneuma-
tycznej. Jeden z pocisków 
trafił pokrzywdzonego zale-
dwie centymetr od oka. 

Strzelał w twarz. Ofiara 
omal nie straciła wzroku
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Konferencja na rzecz Odbudowy 
Ukrainy (Ukraine Recovery Con-
ference – URC 2026) odbędzie się 
25-26 czerwca 2026 roku 
w Gdańsku, a jej współorganiza-
torami będą Polska oraz Ukraina. 
Celem wydarzenia jest wzmoc-
nienie międzynarodowego 
wsparcia dla odbudowy kraju, 
a także stymulowanie inwesty-
cji w ukraińską gospodarkę. 

W konferencji ma wziąć 
udział ponad 4 tysiące osób, 
w tym delegacje rządowe. Wciąż 
nie wiadomo, czy na wydarzenie 
to przyjedzie prezydent Ukrainy 
Wołodymyr Zełenski.  

Szef MSZ Ukrainy Andrij Sy-
biha oświadczył w niedzielę, że 
szef państwa zdecyduje o swoim 
wyjeździe do Polski po naradzie, 
którą zapowiedział na ponie-
działek. 

– W poniedziałek będziemy 
składać raport prezydentowi 
Ukrainy, dotyczący przygotowań 
do Konferencji na rzecz Odbu-
dowy Ukrainy, skutków poszcze-
gólnych decyzji oraz formuły jej 
przeprowadzenia. Na podstawie 
tych informacji prezydent podej-
mie decyzję – powiedział mini-
ster. 

Wokół Orderu Orła 
Białego 
Prezydent RP Karol Nawrocki 

w piątek zdecydował o odebra-
niu Zełenskiemu Orderu Orła 
Białego. Było to następstwem 
decyzji Zełenskiego o nadaniu 
jednej z jednostek Sił Zbrojnych 
Ukrainy imienia „Bohaterów 
UPA”. W odpowiedzi w sobotę 
Zełenski odesłał swój order 
do Warszawy przez firmę kurier-
ską. 

W kontekście odebrania mu 
Orderu Orła Białego prezydent 
Ukrainy ocenił w niedzielnym 
wywiadzie dla stacji telewizyjnej 
TSN (omówionym przez portal 

Ukrainska Prawda), że „prezy-
dent Karol Nawrocki walczy 
o pozycję swojej partii wobec 
premiera Tuska. Nie mamy 
z tym nic wspólnego, to ich we-
wnętrzna sprawa”. Prezydent 
Zełenski uważa, że prezydent 
Polski prowadzi wewnętrzną 
walkę polityczną, podsycając na-
stroje niechęci do Ukraińców. 

Zapytany przez dziennikarzy 
o słowa prezydenta Ukrainy, 
prezydent Nawrocki powie-
dział, że Zełenski się myli. – 
Wszyscy patrioci rozumieją, ile 
zbrodni ukraińscy nacjonaliści 
dokonali na ziemiach polskich, 
jak były to dramatyczne chwile. 

Spór dotyczy postrzegania kwe-
stii historycznych i tego, że 
w Polsce nie akceptujemy czer-
wono-czarnej banderowskiej 
flagi – powiedział Nawrocki. 

Dodał, że on „nie wyobraża 
sobie sytuacji, w której polscy 
patrioci – a szczególnie polski 
prezydent, polski rząd – w takiej 
sytuacji nie jest razem i się nie 
jednoczy”. 

– Wołodymyrze drogi, panie 
prezydencie. Spór w ogóle nie 
dotyka wewnętrznych kwestii 
Polski. Te nie istnieją, bo wszy-
scy Polacy wiedzą i rozumieją, 
ile zła zrobili Polsce, w Polsce, 
Polkom, Polakom, polskim dzie-
ciom ukraińscy nacjonaliści. 
Myli się prezydent Zełenski – do-
dał Nawrocki. 

Wiceprezes Polsko-Ukraiń-
skiej Izby Gospodarczej Dariusz 
Szymczycha pytany przez PAP 
o to, czy zgrzyt dyplomatyczny 
wokół odebrania prezydentowi 
Zełenskiemu Orderu Orła Bia-
łego rzuci cień na zbliżającą się 
Konferencję na rzecz Odbu-
dowy Ukrainy w Gdańsku przy-
pomniał, że szczyt ma charakter 
globalny, a nie dwustronny. 

– To jest konferencja o wy-
miarze globalnym, międzynaro-
dowym, organizowana z inicja-
tywy Grupy G7 i grupy państw-
donorów Ukrainy, do której my 
należymy. To nie jest konferen-
cja bilateralna, wyłącznie pol-
sko-ukraińska. Bez wątpienia at-
mosfera przed tym wydarze-
niem będzie przez naszych go-
ści zauważona – powiedział 
Szymczycha. PAP

Adam Kielar
Warszawa

Kwestia wizyty w Polsce  
prezydenta Ukrainy Wołody-
myra Zełenskiego jest wciąż 
analizowana – poinformował 
doradca prezydenta Ukrainy 
ds. komunikacji Dmytro  
Łytwyn.

Czy Wołodymyr Zełenski 
przyjedzie do Polski? 

Na początku czerwca RegioJet 
złożył do PKP PLK wnioski 
o przyznanie tras w relacjach 
krajowych na roczny rozkład 

jazdy 2026/2027. RegioJet 
w ub. tygodniu poinformował 
jednak o wycofaniu wniosków. 

„Po dokładnej analizie sy-
tuacji podjęliśmy decyzję 
o wycofaniu wniosków o przy-
znanie tras w krajowym trans-
porcie kolejowym w Polsce 
w rozkładzie jazdy na lata 
2026/2027. Obecnie nie wi-
dzimy warunków do powrotu 
na polski rynek transportu kra-
jowego” – napisał w oświad-
czeniu rzecznik RegioJet, Lu-
kasz Kubat. 

PKP PLK potwierdziły, że 
czeski przewoźnik kolejowy „w 
piątek zrezygnował ze wszyst-
kich 35 wniosków o przyznanie 
tras między polskimi miastami 
w przyszłorocznym rozkładzie 
jazdy”. Dodano, że pozostaną 
dwie pary pociągów międzyna-
rodowych RegioJet – jedna 
do Przemyśla, druga do War-
szawy. 

RegioJet stwierdził, że prio-
rytetem pozostaje dla niego roz-
wój połączeń międzynarodo-
wych między Czechami a Pol-

ską, a przewoźnik będzie się 
koncentrować na trasach Praga–
Warszawa i Praga–Przemyśl. 
Kubat zauważył, że firma nie 
wyklucza powrotu do kwestii 
transportu krajowego w Polsce. 

RegioJet rozpoczął działal-
ność w Polsce w ub.r., a pełne 
uruchomienie wszystkich pla-
nowanych połączeń miało na-
stąpić w grudniu, tak się jednak 
nie stało. Firma tłumaczyła, że 
wynikało to m.in. z niewystar-
czającej liczby maszynistów. 
PAP

Karolina Wrońska
Warszawa

Czeski przewoźnik zrezygno-
wał ze wszystkich 35 wnio-
sków o przyznanie tras mię-
dzy polskimi miastami 
w przyszłorocznym rozkła-
dzie jazdy – potwierdziły 
w poniedziałek PKP PLK.

Czesi się poddają. RegioJet wycofał wszystkie wnioski 
o przyznanie tras między polskimi miastami

Wciąż nie wiadomo, czy Wołodymyr Zełenski przyjedzie 
do Gdańska na konferencję ws. odbudowy Ukrainy
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POZNAŃ

Cztery osoby zostały ranne w zderzeniu autobusu i tramwaju, 
do którego doszło w poniedziałek w Poznaniu. – Ze wstępnych 
ustaleń funkcjonariuszy wynika, że kierujący autobusem nie 
ustąpił pierwszeństwa nadjeżdżającemu tramwajowi – poinfor-
mował podkom. Łukasz Paterski z poznańskiej policji. 

KRÓTKO

Zderzenie autobusu z tramwajem 
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WŁOCŁAWEK

W poniedziałek rano we Wło-
cławku doszło do pożaru ma-
gazynu firmy branży che-
micznej. Wewnątrz znajdo-
wało się 5 ton żywicy epoksy-
dowej z utwardzaczem i 800 
kg rozpuszczalników. 

Rzeczniczka Komendy Wo-
jewódzkiej PSP w Toruniu st. 
bryg. Małgorzata Jarocka-
Krzemkowska poinformowała, 
że ogień ogarnął halę o po-
wierzchni około 400 mkw., są-
siadującą z trzema podobnymi 
halami. Palące się żywice i roz-
puszczalniki spowodowały 
duże zadymienie w okolicy. 

W chwili wybuchu pożaru 
hali w jej pomieszczeniu biu-
rowym były trzy osoby, ale 
w porę opuściły obiekt. 

Z pobliskiego szpitala ewa-
kuowano 60 osób, z których 
połowę stanowili pacjenci, 
w tym cztery osoby przeby-
wające w szpitalu na leczeniu, 
a pozostałe to osoby, które 
przybyły na rehabilitację. 

Strażakom udało 
się po około godzinnej akcji 
gaśniczej opanować pożar, 
a ogień nie rozprzestrzenił się 
na budynki w sąsiedztwie. 
PAP

Pożar magazynu z chemikaliami

KRAKÓW

Kard. Stanisław Dziwisz nie 
stawił się w poniedziałek 
przed Sądem Okręgowym 
w Krakowie, gdzie miał zezna-
wać jako świadek w procesie 
Janusza Szymika przeciwko 
Archidiecezji Krakowskiej. 

Janusz Szymik domaga się  
20 mln zł zadośćuczynienia 
za krzywdy związane z wyko-
rzystywaniem seksualnym 
przez księdza.  

Na poniedziałek sąd we-
zwał jako świadka kardynała 
Stanisława Dziwisza. Du-
chowny nie przyszedł jednak 
na rozprawę. Archidiecezja 
Krakowska w mailu przesła-
nym w poniedziałek rano 
do sądu poinformowała, że 
kard. Dziwisz się rozchorował. 
Sąd zobowiązał hierarchę 
do przekazania zaświadczenia 
lekarza pod rygorem grzywny.

Ofiara molestowania w sądzie

My nie będziemy kryzysu 
demograficznego zastępować uleganiem 
presji migracyjnej
Karol Nawrocki  prezydent RP

W Mierzawie, w pow. jędrzejowskim policja zatrzymała po-
szukiwanego od kilku dni 49-latka podejrzanego o zabójstwo 
teścia i zranienie teściowej. Przypomnijmy, że do dramatu 
doszło w piątek 19 czerwca w miejscowości Mierzawa. 49-
letni były policjant po kłótni z żoną poszedł do domu teściów 
i zaatakował ich nożem. 80-letni mężczyzna  zginął na miej-
scu, jego 76-letnia żona w ciężkim stanie trafiła do szpitala.

PRZESTĘPCZOŚĆ
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Starmer jednocześnie ogłosił, 
że pozostanie liderem Partii 
Pracy i szefem rządu do czasu 
wyłonienia jego następcy. 

– Moje ugrupowanie (Partia 
Pracy – PAP) pyta teraz, czy je-
stem najlepszą osobą, by popro-
wadzić nas do następnych wy-
borów. Usłyszałem odpowiedź 
mojej partii i akceptuję ją z god-
nością – powiedział Starmer. Za-
pewnił, że wszystkie jego decy-
zje były podyktowane przede 
wszystkim dobrem kraju. – To 
dlatego zrezygnuję z bycia lide-
rem Partii Pracy. Rozmawiałem 
dziś rano z Jego Królewską Mo-
ścią (Karolem III), by poinfor-
mować go o tej decyzji – dodał. 

Polityk przekazał, że pozo-
stanie na stanowiskach szefa 
rządu i partii do czasu, aż labu-
rzyści wybiorą jego następcę. 
Jak powiedział, powinno to 
stać się najpóźniej we wrze-
śniu, po letnich wakacjach par-
lamentarnych. – Pozostanę 
na stanowisku premiera 
do czasu zakończenia wyboru 
lidera i zrobię wszystko, co 
w mojej mocy, by zapewnić 
uporządkowane przekazanie 
władzy – zapewnił. 

Wcześniej Starmer podsu-
mował swoje osiągnięcia, prze-

konując, że jego rząd wzmocnił 
gospodarkę i system ochrony 
zdrowia. Ocenił, że za jego rzą-
dów reputacja kraju na świecie 
została odbudowana. – (Wielka 
Brytania) znów staje w obronie 
przyzwoitości, szacunku i rzą-
dów prawa, zawiera umowy 
handlowe, stoi u boku Ukrainy, 
broni naszych wartości i odbu-
dowuje relacje z sojusznikami 
w Europie – wyliczał. 

Głos Starmera załamał się, 
gdy zadeklarował, że ma teraz 

zamiar poświęcić czas rodzinie. 
Rezygnacja ze stanowiska 

szefa partii rozpoczyna proce-
durę wyboru nowego lidera 
Partii Pracy, który będzie też 

premierem. Harmonogram 
i szczegółowe zasady ustali par-
tyjny Krajowy Komitet Wyko-
nawczy (NEC). Nominacje – jak 
powiedział Starmer – będzie 
można zgłaszać od 9 lipca. 

Regulamin ugrupowania 
stanowi, że jeśli do wyścigu do-
puszczonych zostanie kilka 
kandydatur, nowego lidera wy-
biorą członkowie partii oraz 
uprawnieni do tego członkowie 
afiliowanych przy niej organi-
zacji, głównie związków zawo-
dowych. Jeżeli do wyścigu za-
kwalifikuje się jednak tylko je-
den kandydat, automatycznie 
zostanie szefem partii. 

Od kilku miesięcy w Wiel-
kiej Brytanii trwa kryzys rzą-
dowy. Słabe wyniki w sonda-
żach oraz niekorzystne rezul-
taty Partii Pracy w wyborach lo-
kalnych w Anglii i w wyborach 
do parlamentów Walii i Szkocji 
sprawiły, że Starmer mierzył się 
z buntem we własnym ugrupo-
waniu.  

Brytyjskie media informo-
wały, że w ostatnich dniach 
część laburzystów zwiększyła 
presję na Starmera, odkąd 
do Izby Gmin dostał się jego 
największy rywal – cieszący się 
popularnością burmistrz aglo-
meracji Manchesteru Andy 
Burnham zdecydowanie zwy-
ciężył w wyborach uzupełnia-
jących w Makerfield na północy 
Anglii. Uzyskanie mandatu po-
selskiego otwiera mu drogę 
do formalnego rywalizowania 
ze Starmerem. 
 PAP

Anna Nagel
Londyn

Premier Wielkiej Brytanii 
Keir Starmer zapowiedział 
wczoraj na Downing Street, 
że zrezygnuje ze stanowi-
ska. 

Premier Wielkiej Brytanii 
zrezygnuje ze stanowiska  

Oficjalna irańska agencja pra-
sowa powiadomiła, że delega-
cja, która w niedzielę uczest-
niczyła w negocjacjach ze Sta-
nami Zjednoczonymi w szwaj-
carskim kurorcie Buergen-
stock, „opuściła budynek, 
w którym odbywały się roz-
mowy, po około 18 godzinach 
intensywnych dyskusji i kon-
sultacji”. Irańska agencja do-
dała, że „dyskusje tech-
niczne” będą kontynuowane 
w Szwajcarii przez cały ty-
dzień. W rozmowach uczest-

niczyli mediatorzy z Kataru 
i Pakistanu. 

Na czele irańskiej delegacji 
stał przewodniczący parla-
mentu Mohammad Bagher 
Ghalibaf, a w jej skład wchodził 
m.in. minister spraw zagranicz-
nych Abbas Aragczi, przekazała 

IRNA. W rozmowach technicz-
nych uczestniczyć ma wicemi-
nister Kazem Gharibabadi. 

Wcześniej we wspólnym 
oświadczeniu Katar i Pakistan, 
pełniące rolę mediatorów, prze-
kazały, że w pierwszej sesji roz-
mów delegacji USA i Iranu osią-
gnięto „zachęcający postęp”. 
Ich rezultatem było m.in. powo-
łanie „komórki dekonfliktowej” 
do spraw Libanu. Mediatorzy 
ocenili, że rozmowy toczyły się 
„w pozytywnej i konstruktyw-
nej atmosferze” i m.in. „utwo-
rzono mechanizm dalszych roz-
mów technicznych”. 

Wśród konkretnych ustaleń 
szczytu było powołanie trzech 
specjalistycznych zespołów: Ko-
mitetu Wysokiego Szczebla 
(High Level Committee), który 
ma zapewnić „polityczny nad-
zór nad negocjacjami”, grup ro-
boczych do spraw irańskiego 
programu nuklearnego, sankcji 

oraz monitorowania i rozstrzy-
gania sporów, które mają „za-
pewnić skuteczne wdrożenie” 
porozumienia, a także komórki 
dekonfliktowej (de-confliction 
cell) z udziałem USA, Iranu, Li-
banu i mediatorów. Jej zada-
niem będzie „zapewnienie prze-
strzegania zakończenia operacji 
wojskowych w Libanie”. 

Jak napisał w niedzielę ame-
rykański Instytut Studiów 
nad Wojną, Iran próbuje wyko-
rzystać zapisy wstępnego poro-
zumienia USA i Iranu do wywar-
cia presji na Waszyngton, aby ten 
wymusił na Izraelu wstrzymanie 
działań armii przeciwko Hezbol-
lahowi w Libanie, i wycofania sił 
z terytorium tego kraju. 

To część szerszych wysiłków 
Teheranu dążących do zachowa-
nia Hezbollahu jako centralnego 
elementu irańskiej strategii od-
straszania przeciwko Izraelowi. 
PAP

Anna Nagel
Teheran

Delegacja Iranu z przewodni-
czącym parlamentu Moham-
madem Bagherem Ghaliba-
fem po 18 godzinach negocja-
cji z USA opuściła Szwajcarię. 
Dyskusje techniczne będą 
nadal prowadzone.

Delegacja wraca do Teheranu, w Szwajcarii 
będą prowadzone rozmowy techniczne z USA
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Abbas Aragczi wita się 
z premierem Pakistanu
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Pozostanę na stanowi-
sku do czasu zakończe-
nia wyboru lidera i zro-
bię wszystko, by zapew-
nić uporządkowane 
przekazanie władzy

Do dramatu doszło w szkole 
w Barangay San Jose na Filipi-
nach, podała policja miasta 
Tacloban, dodając, że trwa 
śledztwo w celu ustalenia oko-
liczności zdarzenia. 

Komendant policji w Taclo-
ban, Noelito Getigan, mówił re-
porterom, że podejrzani użyli 
broni palnej kalibru 38 i 9 mm. 

Jeden z podejrzanych, nie-
letni uczeń 9. klasy, został 
aresztowany po incydencie, 
a drugi kilka godzin później od-

dał się w ręce władz, powie-
dział Getigan. 

Do szkoły skierowano do-
datkowy personel, aby zapew-
nić bezpieczeństwo uczniom, 
personelowi, rodzicom i oko-
licznej społeczności. 

Władze zaapelowały do   
miejscowych, aby nie rozpo-
wszechniali niepotwierdzo-
nych informacji, i o współpracę 
ze śledczymi. 

Incydent ten jest nietypowy 
na Filipinach, gdzie strzelaniny 
w szkołach zdarzają się spora-
dycznie. 

W lipcu 2022 roku uzbro-
jony napastnik otworzył ogień 
podczas ceremonii ukończenia 
studiów prawniczych na Uni-
wersytecie Ateneo de Manila 
w Quezon City, zabijając trzy 
osoby, w tym byłą burmistrz 
miasta Lamitan, Rose Furigay.

Kazimierz Sikorski
Manila 

Trzy osoby straciły życie, 
a pięć odniosło obrażenia 
w strzelaninie, do której  
doszło wczoraj w szkole 
w środkowej części Filipin – 
poinformowała policja. 

Strzelanina w szkole 
na Filipinach. Zatrzymano 
15-letniego ucznia 

Zagraniczni rekruci są oszuki-
wani i stają się mięsem armatnim 
Putina w jego wojnie. Według Ki-
jowa w armii Putina służy około 
30 000 zagranicznych bojowni-
ków ze 130 krajów. 

Teraz pojawiły się doniesie-
nia ukraińskiego wywiadu, który 
mówi o planach Rosji rekrutacji 
dodatkowych 18 500 obcokra-
jowców do końca roku. To ozna-
cza gwałtowny wzrost liczby 
imigrantów przyjmowanych 
do armii Kremla, by w ten sposób 
załatać swoje straty. 

Praktyką staje się rekrutacja 
nisko kwalifikowanych pracow-
ników z zagranicy. W ten sposób 
Putin stara się „uzupełnić luki” 
w coraz bardziej wyczerpanej ar-
mii. 

Marcelo Tataje, prawnik re-
prezentujący peruwiańskie ro-
dziny, których bliskich zwabiono 
do armii Putina, mówił, że wielu 
rekrutowano fałszywymi ogło-
szeniami o pracę dla taksówka-
rzy, kucharzy i innych zawodów. 

Niektórym grożono śmiercią 
i zmuszano do zaciągnięcia się 
do wojska, gdy chcieli się wyco-
fać. „Przystawili nam pistolet 
do głowy i mówili: »Jeśli nie pod-
piszesz, jesteś martwy«. 

Tylko 18 Peruwiańczykom 
udało się uciec z Rosji z powro-
tem do ojczyzny po brawurowej 
ucieczce. Ocaleni wyskakiwali 
z okien mieszkań w środku nocy, 
po czym biegli do peruwiańskiej 
ambasady.

Kazimierz Sikorski
Kijów

Kreml wykorzystuje fałszy-
we oferty pracy, aby zwabić 
migrantów do Rosji  
– a potem pod groźbą broni 
zmusza ich do podpisywa-
nia kontraktów wojskowych 
i walki na wojnie.

Kreml nasila podejrzaną 
rekrutację bojowników

Do szkoły wysłano dodatkowe siły policyjne, aby 
zapewnić bezpieczeństwo uczniom i pracownikom
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Premier Wielkiej Brytanii Keir Starmer spotkał się 
z mediami przy Downing Street 10. Oświadczył, że 
pozostanie szefem rządu do czasu wyłonienia jego 
następcy
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– Okazuje się, że cięcia zatrud-
nienia nie zwiększają efektyw-
ności, ale obniżają stabilność 
firm i jakość pracy. Naturalnym 
kierunkiem staje się – oprócz 
inwestycji w usprawnienia 
technologiczne – jakość zarzą-
dzania i organizacja pracy. Dru-
gim są kompetencje – zarówno 
ich rozwój, jak i dopasowanie 
do potrzeb biznesu – mówi Pa-
weł Prociak, dyrektor zarządza-
jący Wyser Executive Search. 

Przedsiębiorstwa 
częściej wskazują 
na problemy kadrowe 
niż technologiczne 
Największymi barierami 

efektywności są: niedobór pra-
cowników (26,7%), przemęcze-
nie i wypalenie zawodowe 
(22,5%), nadmiar obowiązków 
oraz równoległe prowadzenie 
wielu projektów (20,4%), 
a także niedopasowanie kom-
petencji (19,4%) i wysoka rota-
cja (17,5%) – dowiadujemy się 
z najnowszego „Barometru 
rynku pracy 2026” Gi Group 
Holding. Wyniki badania suge-
rują, że firmy raczej borykają się 
z problemami kadrowymi niż 
technologicznymi. Niższe wy-
niki uzyskały bowiem nieefek-
tywna organizacja pracy lub 
produkcji (15,7%) oraz zbyt ni-
ski poziom automatyzacji i wy-
korzystania technologii (15,1%). 
Nie oznacza to jednak, że tech-
nologia odgrywa mało istotną 
rolę. 

– Możliwe, że dla wielu firm 
pilniejsze są dziś ograniczenia 
związane z „tu i teraz”, czyli 
niedobory kadrowe, przeciąże-
nie zespołów, rotacja i luki 
kompetencyjne. Niewystarcza-

jąca automatyzacja może scho-
dzić na dalszy plan – twierdzi 
Anna Wesołowska, dyrektor 
zarządzająca GI Group. 

Co piąta z badanych firm 
(18,8%) nie dostrzega istot-
nych barier produktywności 
w swoich organizacjach, 
a 14,5% ma trudność z ich 
wskazaniem. Może to ozna-
czać relatywnie dobrą sytuację 
części firm, jak i to, że nie 
wszędzie produktywność jest 
systematycznie mierzona 
i analizowana na tyle dokład-
nie, by precyzyjnie wskazać 
źródła problemów. 

Dla małych firm 
największym 
hamulcem 
rozwojowym jest 
niedobór pracowników 
(29% wskazań) 
Skala i charakter barier pro-

duktywności wyraźnie różnią 
się w zależności od branży 
i wielkości firmy. Dla małych 
firm największym hamulcem 
jest niedobór pracowników 
(29%). Relatywnie często 
przedsiębiorcy wskazywali 
również: niedopasowanie 
kompetencji (21%) i przemęcze-
nie (21%). Średnie przedsiębior-
stwa także najczęściej mierzą 
się z deficytem kadr (24%), jed-
nak problemy są bardziej roz-
proszone. Jedna piąta firm 
wskazuje, że ich produktyw-
ność ogranicza przemęczenie 
pracowników, wypalenie za-
wodowe oraz rotacja pracowni-
ków. Duże organizacje brak 
produktywności tłumaczą nie-
doborami kadrowymi (27%), 
przemęczeniem i wypaleniem 
zawodowym (27%) oraz nad-
miarem zadań i projektów 
(24%). Częściej niż pozostałe 
firmy zwracają uwagę na wy-
soką rotację (20%). 

– Przez lata optymalizacja 
oznaczała przede wszystkim 
redukcję kosztów. Ten model 
się wyczerpuje, coraz częściej 
widać, że dalsze cięcia nie 
zwiększają efektywności, ale 
obniżają stabilność firm i jakość 

pracy. Naturalnym kierunkiem 
staje się – oprócz inwestycji 
w usprawnienia technolo-
giczne – jakość zarządzania i or-
ganizacja pracy. Drugim są 
kompetencje – zarówno ich roz-
wój, jak i dopasowanie do po-
trzeb biznesu – mówi Paweł 
Prociak, dyrektor zarządzający 
Wyser Executive Search. 

Perspektywa pracowników 
w dużej mierze pokrywa się 
z diagnozami firm. Główne ba-
riery utrudniające efektywne 
wykonywanie obowiązków za-
wodowych mają dziś przede 
wszystkim charakter organiza-
cyjny i wynikają z przeciążenia 
obowiązkami. 

– Wiele firm utrzymuje wy-
soką efektywność dzięki zwięk-
szonemu obciążeniu zespołów, 
co w dłuższej perspektywie 
może prowadzić do spadku 
produktywności, wypalenia 
zawodowego i zwiększenia ro-
tacji. Dlatego coraz większego 
znaczenia nabiera umiejętność 
świadomego zarządzania ze-
społami i wyznaczania priory-

tetów. Oznacza to także rozwi-
janie kompetencji menedżer-
skich, które pozwalają decydo-
wać, które zadania są klu-
czowe, a z których można zre-
zygnować lub je odłożyć – wy-
jaśnia Ewa Michalska, dyrektor 
operacyjna Grafton Recruit-
ment. 

44% menedżerów 
wskazuje na zbyt dużą 
liczbę zadań 
realizowanych 
jednocześnie jako 
główną barierę swojej 
efektywności 
Najsilniej presję intensyw-

ności pracy odczuwają osoby 
w wieku 25–54 lata. W grupie 
25–44 lata aż 39% badanych 
wskazuje przemęczenie lub 
stres jako główną barierę efek-
tywności, a 37% mówi o zbyt 
dużej liczbie zadań wykonywa-
nych jednocześnie. Jeszcze wy-
raźniej problem przemęczenia 
widać wśród osób w wieku 45–
54 lata – tutaj odsetek sięga już 
43%, najwyżej spośród wszyst-

kich grup wiekowych. Można 
to wiązać z faktem, że są to pra-
cownicy, którzy często łączą 
wysoką odpowiedzialność za-
wodową z obowiązkami pry-
watnymi. 

Największe przeciążenie 
obowiązkami deklarują osoby 
na stanowiskach kierowni-
czych i specjaliści. 

Aż 44% menedżerów wska-
zuje na zbyt dużą liczbę zadań 
realizowanych jednocześnie 
jako główną barierę swojej 
efektywności. Wśród starszych 
specjalistów odsetek ten rośnie 
nawet do 47%. To jednocześnie 
grupy, w których bardzo silnie 
wybrzmiewa również przemę-
czenie i stres – odpowiednio 
33% i 41%. Inaczej widzą swoją 
sytuację pracownicy niższego 
szczebla i fizyczni. W tych gru-
pach nadal istotne pozostają 
przemęczenie (37%) oraz nad-
miar obowiązków (26%), jed-
nak relatywnie częściej pojawia 
się problem zbyt małej obsady 
zespołów. Wśród pracowników 
fizycznych wskazuje go blisko 

1/3 respondentów. To pokazuje, 
że w tych obszarach kluczo-
wym wyzwaniem pozostają 
niedobory kadrowe wpływa-
jące bezpośrednio na efektyw-
ność. 

Wysokie wskaźniki 
przeciążenia widoczne 
są w administracji 
publicznej, transporcie 
i logistyce oraz 
przemyśle 
Dane „Barometru rynku 

pracy” GI Group Holding poka-
zują, że aż 52% pracowników 
administracji i instytucji pu-
blicznych wskazuje na nadmiar 
zadań wykonywanych jedno-
cześnie jako główną barierę 
efektywności, a 42% mówi 
o przemęczeniu lub stresie. To 
najwyższe wyniki spośród 
wszystkich analizowanych 
branż. Tak wysoki poziom 
przeciążenia może być efektem 
wieloletnich niedoborów ka-
drowych, rosnącej liczby obo-
wiązków oraz ograniczonych 
możliwości zwiększania za-
trudnienia. 

Wysokie wskaźniki przecią-
żenia widoczne są również 
w transporcie i logistyce oraz 
przemyśle. W logistyce aż 40% 
pracowników wskazuje prze-
męczenie lub stres, a 31% zbyt 
małą obsadę zespołów. W prze-
myśle natomiast szczególnie 
wyraźnie zaznacza się problem 
nadmiaru zadań realizowanych 
jednocześnie (40%) oraz bra-
ków kadrowych (31%). Z kolei 
w handlu co czwarty zatrud-
niony wskazuje słabą organiza-
cję pracy lub procesów, a 30% 
mówi o zbyt małej liczbie pra-
cowników w zespołach. 

Na tle innych sektorów rela-
tywnie najlepiej wypadają 
usługi, gdzie częściej niż w in-
nych branżach badani dekla-
rują brak istotnych problemów 
wpływających na ich efektyw-
ność. Nie zmienia to faktu, że 
również tutaj istotnym wyzwa-
niem pozostają przemęczenie 
(34%) i analogicznie nadmiar 
obowiązków (34%). ą

Braki kadrowe: największy 
hamulec rozwoju firm

 W CENIE JEST ŚWIADOME  ZARZĄDZANIE ZESPOŁEM I UMIEJĘTNOŚĆ WYZNACZANIA PRIORYTETÓWRYNEK PRACY

Wiele firm utrzymuje wysoką efektywność dzięki zwiększonemu obciążeniu 
zespołów, ale to metoda na krótką metę
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Agnieszka Kamińska
agnieszka.kaminska@polskapress.pl

Niedobory kadrowe i kom-
petencyjne, rotacja pra-
cowników oraz przemęcze-
nie zespołów to dziś jedne 
z największych proble-
mów, które hamują rozwój 
firm. 
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Co ciekawe, największy popyt 
dotyczy teraz wykwalifikowa-
nych pracowników fizycznych. 
Poszukiwani są m.in.: spawa-
cze, frezerzy, tokarze, elektrycy, 
mechanicy, ślusarze oraz ope-
ratorzy maszyn. – Wysoki po-
ziom popytu utrzymuje się 
także w przypadku niewykwa-
lifikowanych pracowników fi-
zycznych – czytamy w najnow-
szym raporcie Grafton Recruit-
ment. 

Sektor obronny to teraz je-
den z najważniejszych i naj-
szybciej rozwijających się seg-
mentów przemysłu w UE. We-
dług Europejskiej Agencji 
Obrony państwa UE w 2024 r. 
przeznaczyły na ten cel 343 mld 
euro, a w 2025 r. poziom ten 
wzrósł do około 381 mld euro. 
Według danych agencji, tylko 
popyt na sprzęt obronny w Eu-
ropie może do 2030 roku się-
gnąć około 335 mld euro rocz-
nie, podczas gdy obecna war-
tość produkcji sprzedawanej 
na kontynencie wynosi około 
100 mld euro. Ogromną rolę 
w całym unijnym sektorze 
obronnym może odegrać pol-
ska zbrojeniówka. 

– W Europie otwiera się 
ogromna luka podażowa i to 
właśnie w takim momencie 
Polska może przejść z pozycji 
klienta do roli współtwórcy 
zdolności przemysłowych ca-
łego regionu. W tym kontekście 
kluczowym wyzwaniem dla 
naszego kraju staje się nie tylko 
zakup sprzętu, ale również za-
pewnienie pełnej integracji i in-
teroperacyjności systemów 
oraz budowa odporności syste-
mowej państwa – twierdzi Łu-
kasz Czajkowski, dyrektor ge-
neralny Polskiej Izby Dual Use. 

Zbrojeniówka, oprócz 
energetyki, może stać 
się niedługo jednym 
z najbardziej 
chłonnych rynków 
pracy w Polsce 
Według niego, każda duża 

fala środków na obronnę po-
winna być przekuwana w roz-
wój kompetencji krajowych – 
produkcji, integracji, serwisu, 
inżynierii i software’u. Polska 
podpisała z Komisją Europej-
ską umowę SAFE. W ramach 

tego kontraktu do 2030 roku 
do naszego kraju ma trafić nie-
mal 44 mld euro, głównie 
w formie niskooprocentowa-
nych pożyczek przeznaczo-
nych na rozwój systemów 
obronnych, Tarczy Wschód, za-
bezpieczenia infrastruktury 
krytycznej, ochrony prze-
ciwlotniczej oraz technologii 
związanych z cyberbezpieczeń-
stwem. Szacuje się, że około 90 
proc. środków zostanie skiero-
wanych do polskich przedsię-
biorstw, a to oznacza również 
zmiany na rynku pracy i nowe 
możliwości dla osób szukają-
cych zatrudnienia. 

Zbrojeniówka, oprócz ener-
getyki, może stać się niedługo 
jednym z najbardziej chłon-
nych rynków pracy w Polsce. 
Za większość tego rynku (53 
proc.) odpowiada obecnie Pol-
ska Grupa Zbrojeniowa. Ale ro-
śnie też udział sektora prywat-
nego, który generuje już 46 
proc. wartości branży. W spół-
kach należących do grupy PGZ 
liczba pracowników wzrosła 
z 17 244 w 2021 r. do 19 649 
w 2024 r., czyli o 14 proc. 
W 2024 r. zatrudnienie zwięk-
szyło się o 4,1 proc., z wyraź-
nym udziałem zarówno nowo-
zatrudnionych pracowników fi-
zycznych (57 proc.), jak i umy-
słowych (43 proc.). Równie dy-
namicznie rozwija się sektor 
prywatny – 22 największe pry-
watne spółki zatrudniają ponad 
14 tys. osób, zwiększając po-
ziom zatrudnienia od 2021 r. 
o blisko 20 proc. 

W sektorze 
administracji 
publicznej i obrony 
narodowej 
zatrudnienie 
przekracza już 1 mln 
osób 
Na koniec listopada 2025 r. 

w samej produkcji broni i amu-
nicji pracowało w Polsce blisko 
8,9 tys. osób, natomiast 
przy produkcji statków po-
wietrznych, kosmicznych i po-
dobnych maszyn zatrudnio-
nych było ponad 22,8 tys. pra-
cowników. Kolejne tysiące osób 
pracują przy produkcji wojsko-
wych pojazdów bojowych 
(1548 osób), naprawie i konser-
wacji samolotów (5 599 osób) 
oraz obsłudze systemów bez-
pieczeństwa (15 755 pracowni-
ków). W sumie w sektorze ad-
ministracji publicznej i obrony 
narodowej zatrudnienie prze-
kracza już 1 mln osób (dane 
GUS), z czego ponad 230 tys. 
pracuje bezpośrednio w obro-
nie. 

Wygląda na to, że popyt 
na pracowników będzie tylko 
rósł. Na stronach PGZ znaj-
dziemy obecnie 219 aktywnych 
ofert pracy. W tym wiele dla 

programistów. „W związku 
z dynamicznym rozwojem na-
rodowego przemysłu zbroje-
niowego, poszukiwana jest 
osoba, która będzie pełniła rolę 
architekta systemów dowodze-
nia i kierowania (k/m). Dołączy 
ona do zespołu odpowiedzial-
nego za projektowanie i two-
rzenie rozproszonych syste-
mów przewidzianych do zasto-
sowania w domenie obrony po-
wietrznej, przeciwrakietowej 
jak również antydronowej” – 
czytamy w ofercie spółki PIT–
Radwar, która należy do PGZ. 
Pracodawca szuka osób z wy-
kształceniem informatycznym, 
elektronicznym lub telekomu-
nikacyjnym. 

– Rynek pracy w sektorze 
obronnym jest dziś wyjątkowo 
chłonny. Firmy prowadzą rów-
nolegle wiele projektów i za-
bezpieczają kompetencje 
na kolejne lata. Program SAFE 
w 2026 roku może jeszcze 
zwiększyć zapotrzebowanie 
na inżynierów, specjalistów IT, 
ekspertów ds. zakupów czy 
produkcji. To jeden z najbar-
dziej perspektywicznych kie-
runków kariery w Polsce – 
mówi Magda Dąbrowska, pre-
zeska Grupy Progres. 

Pracownicy 
produkcyjni w firmach 
z branży zbrojeniowej 
mogą obecnie liczyć 
na pensje od około 8 
do 11 tys. zł brutto 
miesięcznie, 
inżynierowie oraz 
eksperci techniczni:  
12–20 tys. zł brutto 
Według analiz Grupy Pro-

gres, pracownicy produkcyjni 
w firmach z branży zbrojenio-
wej mogą obecnie liczyć 

na pensje od około 8 do 11 tys. 
zł brutto miesięcznie, nato-
miast doświadczeni specjaliści 
zatrudnieni przy strategicz-
nych projektach osiągają wy-
nagrodzenia przekraczające 14 
tys. zł brutto. Jeszcze wyższe 
stawki oferowane są inżynie-
rom oraz ekspertom technicz-
nym – w ich przypadku mie-
sięczne zarobki często miesz-
czą się w przedziale od 12 do 20 
tys. zł brutto. 

Największy popyt 
dotyczy 
wykwalifikowanych 
pracowników 
fizycznych m.in. 
spawaczy, frezerów, 
elektryków, ślusarzy 
i operatorów maszyn 
Okazuje się, że największy 

popyt dotyczy teraz wykwalifi-
kowanych pracowników fi-
zycznych, często o bardzo spe-
cyficznych kompetencjach 
związanych z kluczowymi pro-
cesami produkcyjnymi. Poszu-
kiwani są m.in.: spawacze, fre-
zerzy, tokarze, elektrycy, me-
chanicy, ślusarze oraz operato-
rzy maszyn. 

„Charakterystyczne dla sek-
tora obronnego jest to, że zapo-
trzebowanie na tę grupę jest 
najwyższe spośród wszystkich 
analizowanych kategorii stano-
wisk. Podobnie jak w całym 
przemyśle, również tutaj szcze-
gólną wartość mają konkretne 
kwalifikacje techniczne zdo-
byte na poziomie szkoły bran-
żowej lub technikum. Wysoki 
poziom popytu utrzymuje się 
także w przypadku niewykwa-
lifikowanych pracowników fi-
zycznych” – czytamy w naj-
nowszym raporcie Grafton Re-
cruitment. 

Firmy aktywnie 
rekrutują m.in. 
projektantów, 
konstruktorów, 
inżynierów 
cyberbezpieczeństwa, 
inżynierów systemów 
wbudowanych oraz 
technologów 
W pierwszym kwartale roku 

zauważalny jest również 
wzrost zapotrzebowania na sta-
nowiska z obszaru finansów, 
administracji i księgowości. Co-
raz większe znaczenie mają 
także kompetencje związane 
z zarządzaniem projektami re-
alizowanymi we współpracy 
z partnerami krajowymi i za-
granicznymi, rozliczaniem zle-
ceniobiorców oraz porusza-
niem się w złożonym otoczeniu 
regulacyjnym i administracyj-
nym. Wraz ze wzrostem liczby 
projektów finansowanych ze 
środków publicznych i europej-
skich rośnie zapotrzebowanie 
na osoby, które łączą kompe-
tencje finansowe z umiejętno-
ścią pracy w środowisku wy-
magającym wysokiego po-
ziomu formalizacji i zgodności 
proceduralnej. Bardzo ważną 
kategorię w sektorze obronnym 
stanowią również stanowiska 
związane z inżynierią, techno-
logią i działalnością badawczo–
rozwojową. 

„Firmy aktywnie rekrutują 
m.in. projektantów, konstruk-
torów, inżynierów cyberbez-
pieczeństwa, inżynierów syste-
mów wbudowanych oraz tech-
nologów. To właśnie branża 
zbrojeniowa może stać się jed-
nym z kluczowych impulsów 
dla odbudowy i dalszego roz-
woju obszaru R&D (sektor ba-
dawczo–rozwojowy – przypis 
red.) w Polsce” – wynika z ana-

liz autorów raportu Grafton Re-
cruitment. 

Najbardziej 
poszukiwani 
pracownicy w branży 
zbrojeniowej – według 
danych Grafton 
Recruitment: 
 
Inżynieria i produkcja: 

a inżynierowie technolodzy; 
a inżynierowie konstrukto-

rzy; 
a inżynierowie elektronicy; 
a specjaliści ds. jakości (mili-

tary standards). 
 
IT i nowe technologie: 

a specjalista ds. cyberbezpie-
czeństwa, 

a testerzy i projektanci syste-
mów wbudowanych, 

a inżynierowie programiści 
systemów wbudowanych. 
 
Wykwalifikowani pracow-

nicy fizyczni: 
a elektromechanik, 
a elektryk, 
a frezer, 
a mechanik, 
a kontroler jakości, 
a magazynier, 
a monter, 
a operator CNC, 
a operator obrabiarek kon-

wencjonalnych, 
a spawacz, 
a szlifierz, 
a ślusarz, 
a tokarz, 
a kierowca. 

 
Operacje i łańcuch dostaw: 

a kupiec (strategiczne za-
kupy), 

a project manager (duże kon-
trakty). 

ą

Ważny sektor zatrudnia na potęgę
TO MOGĄ BYĆ ZŁOTE CZASY DLA PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCHBEZPIECZEŃSTWO   

Pracowników na różne stanowiska szuka obecnie PIT-Radwar
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Agnieszka Kamińska
agnieszka.kaminska@polskapress.pl

Rynek pracy zareagował 
na rozwój sektora obronne-
go w Polsce, co wiąże się 
z uruchomieniem wielomi-
liardowego programu inwe-
stycji w bezpieczeństwo 
i obronność. Spółki z Pol-
skiej Grupy Zbrojeniowej, 
ale i prywatne firmy szukają 
inżynierów, w tym progra-
mistów. 

eprasa.pl a6864cab1c
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Nie chodzi wyłącznie o hasło do-
brze brzmiące podczas konfe-
rencji, ale o konkretną odpo-
wiedź na pytanie: kto faktycznie 
skorzysta na ogromnej fali inwe-
stycji publicznych, infrastruktu-
ralnych, energetycznych i obron-
nych, które mają być realizo-
wane w Polsce. Angelika Cie-
ślowska, prezes Doraco, zwraca 
uwagę, że w centrum tej dysku-
sji powinien znaleźć się polski ka-
pitał — firmy, które powstały 
w Polsce, tutaj się rozwijają, tu-
taj zatrudniają ludzi i tutaj rein-
westują wypracowane zyski. 

„Local content” nie powinien 
być rozumiany jako mechanizm 
blokowania zagranicznych 
przedsiębiorstw ani jako próba 
sztucznego zamykania rynku, 
twierdzi Angelika Cieślowska, 
prezes Doraco. Chodzi raczej 
o to, by polskie firmy miały re-
alną możliwość uczestnictwa 
w największych projektach in-
westycyjnych. To szczególnie 
istotne, bo skala zapowiadanych 
inwestycji może mieć charakter 
wręcz historyczny.  

– „Local content oznacza dla 
mnie firmę z kapitałem polskim. 
Mówimy o tym, jak sprawić, 
żeby polskie firmy, które tutaj 
wyrosły, powstały, rozwijają się 
i reinwestują zarobione pienią-
dze w Polsce, mogły skorzystać 
na ogromnym pakiecie inwesty-
cyjnym. Chodzi o to, żeby te 
przedsiębiorstwa mogły się po-
większyć, dalej inwestować, 

a w przyszłości wychodzić sze-
rzej — do Europy albo nawet 
na świat – mówi Angelika Cie-
ślowska.  

W tym tkwi prawdziwy pro-
blem polskiej gospodarki: przej-
ście od roli podwykonawcy 
do roli pełnoprawnego wyko-
nawcy, integratora i lidera projek-
tów. Cieślowska wskazuje, że 
polskie przedsiębiorstwa przez 
lata budowały kompetencje, za-
plecze kadrowe i technolo-
giczne, ale w najważniejszych 
przetargach często nadal nie wy-
stępują jako generalni wyko-
nawcy. Zamiast tego pojawiają 
się w łańcuchu dostaw lub jako 
podwykonawcy dużych, mię-
dzynarodowych koncernów.  

Nie jest to, w jej ocenie, spór 
o narodowość firmy dla samej 
narodowości. To raczej spór o to, 
czy krajowe przedsiębiorstwa 
mają warunki, by rosnąć na du-
żych projektach i budować skalę, 
która pozwoli im później konku-
rować poza Polską. Prezes Do-
raco zaznacza, że problem za-
czyna się już na etapie samego 
dopuszczenia do gry: polski ka-
pitał nie oczekuje automatycz-
nego wyboru, lecz możliwości 
przygotowania i złożenia konku-
rencyjnej oferty.  

– Nie chodzi o to, żeby ktoś 
blokował firmy inne niż polskie. 
Chodzi o to, żeby nam pozwolić, 
umożliwić, dać szansę złożenia 
oferty. Nie chodzi o to, żeby z de-
finicji wybrać ofertę z polskim 
kapitałem. Chodzi o to, żeby taka 
oferta w ogóle miała szansę się 
pojawić — podkreśla Cieślowska.  

Narzędzia  
są w zasięgu ręki 
Jej zdaniem kluczowe zna-

czenie ma sposób projektowa-

nia zamówień publicznych. 
Polska ma już ustawowe narzę-
dzia, które pozwalają lepiej 
przygotowywać postępowania, 
badać rynek i dopasowywać 
kryteria do konkretnej inwesty-
cji. Angelika Cieślowska wska-
zuje między innymi na dialog 
konkurencyjny, który może po-
móc zamawiającym sprawdzić, 
jakie są realne możliwości 
przedsiębiorstw oraz jak skon-
struować przetarg tak, by nie 
premiował wyłącznie najwięk-
szych podmiotów globalnych.  

W jej opinii problemem po-
zostaje nadmierne przywiąza-
nie do ceny jako podstawo-
wego kryterium wyboru: naj-
tańsza oferta nie zawsze jest 
najlepsza z punktu widzenia 
państwa, gospodarki i długofa-
lowego bezpieczeństwa. 
Przy dużych inwestycjach 
warto pytać również o kompe-
tencje wykonawcy, jego zdol-
ność do budowania wartości 
w Polsce, pozostawianie marży 

i podatków w kraju, rozwijanie 
dostawców oraz wzmacnianie 
lokalnych łańcuchów wartości.  

– Od dawna mówimy, że 
cena nie jest prawdziwym, je-
dynym kryterium. Powinni-
śmy patrzeć także na to, ile z da-
nej inwestycji zostanie w Pol-
sce, jakie są kompetencje, jakie 
są możliwości. Trzeba mieć 
świadomość, że firmy koncer-
nowe często działają potem 
na podwykonawcach, którymi 
są polskie firmy — mówi Cie-
ślowska.  

Kapitał jednak  
ma narodowość 
Polska przez lata potrzebo-

wała zagranicznego kapitału 
i doświadczenia, jednak obecnie 
sytuacja jest inna. Skoro państwo 
staje się zamawiającym, a inwe-
stycje będą w przyszłości spła-
cane lub finansowane przez pol-
skich podatników, to naturalne 
jest oczekiwanie, że krajowy ka-
pitał powinien mieć szansę 

awansować w łańcuchu warto-
ści.  

– Był moment, kiedy Polska 
potrzebowała kapitału z zagra-
nicy. Ale dzisiaj to polski rząd jest 
zamawiającym, to polscy podat-
nicy będą w przyszłości opłacać 
te inwestycje. Dlatego zróbmy 
wszystko, żeby umożliwić pol-
skiemu kapitałowi bycie general-
nym wykonawcą — mówi Cie-
ślowska.  

Nie postuluje więc prostych 
administracyjnych preferencji, 
ale stworzenie mechanizmów, 
które pozwolą krajowym fir-
mom realnie konkurować. 
Wskazuje, że sama dyskusja 
o tym, czy firma jest „lokalna”, 
„krajowa” albo „polska”, nie wy-
starczy. Potrzebne są konkretne 
rozwiązania dla konkretnych 
projektów: odpowiednie kryte-
ria, podział zamówień, warunki 
finansowania, gwarancje, za-
liczki i dialog z rynkiem.  

– Dajmy mechanizmy wspar-
cia. Są narzędzia, żeby wesprzeć 
firmy w zakresie gwarancji czy 
zaliczkowania. Mówię o takich 
kwestiach, które firmy koncer-
nowe często dostają od firmy 
matki. Zaufajmy trochę pol-
skiemu kapitałowi — apeluje An-
gelika Cieślowska.  

Jak skończyć 
z „ustawkami” 
Nie zawsze barierą jest brak 

kompetencji po stronie krajo-
wych przedsiębiorstw. Często 
przeszkodą może być konstruk-
cja przetargu, wymogi referen-
cyjne, skala zabezpieczeń finan-
sowych albo oczekiwania doty-
czące historii realizacji podob-
nych projektów. Jeśli warunki są 
ustawione tak, że spełniają je 
przede wszystkim globalne kon-

cerny, polskie firmy pozostają 
na pozycji podwykonawców — 
nawet jeśli faktycznie mają po-
tencjał, by zrealizować znaczną 
część prac.  

Szczególnym obszarem, 
w którym stawka jest wysoka, są 
inwestycje w obronność, infra-
strukturę krytyczną i energe-
tykę. Angelika Cieślowska wska-
zuje, że to właśnie tam decyzje 
podejmowane dziś będą miały 
długofalowe skutki dla konku-
rencyjności gospodarki. W przy-
padku energetyki zwraca uwagę 
na podwójny wymiar problemu: 
z jednej strony inwestycje po-
winny wzmacniać polskie firmy, 
z drugiej — efektem powinna być 
tania i stabilna energia, bez któ-
rej Polska będzie tracić atrakcyj-
ność inwestycyjną.  

Ale co istotne: dyskusja o pol-
skim kapitale nie jest sprzeczna 
z zabieganiem o inwestorów za-
granicznych. Wręcz przeciwnie 
— silne krajowe firmy, stabilne 
łańcuchy dostaw i konkuren-
cyjne koszty energii mogą zwięk-
szać atrakcyjność całej gospo-
darki.  

Przeszkodą  
mentalność urzędników 
Żadne zmiany nie będą moż-

liwe bez zmiany mentalności 
urzędniczej. Zamawiający pu-
bliczny nie powinien ograniczać 
się do najprostszych i najbez-
pieczniejszych schematów. Je-
żeli polskie firmy mają rosnąć, 
muszą mieć okazję zdobywać re-
ferencje, budować bilanse, roz-
wijać zespoły i brać odpowie-
dzialność za coraz większe pro-
jekty. Bez tego trudno oczeki-
wać, że staną się europejskimi 
czy globalnymi czempionami.  
ą

Polski biznes chce większego udziału w inwestycjach

Jak podkreśla Aleksander Ja-
mont szef zespołu doradztwa 
biznesowego w Asseco Poland, 
tradycyjne produkty bankowe 
przestają wystarczać bardziej 
wymagającym klientom. 

Bogatsi klienci 
zmieniają oczekiwania 
wobec banków 
– Widzimy, że Polacy się bo-

gacą, no i staramy się odpowie-
dzieć na potrzeby tego bogacą-
cego się społeczeństwa poprzez 
dostarczanie technologii 
do banków, która właśnie 
w sposób taki zaawansowany, 
a przy okazji indywidualny, jest 

w stanie odpowiedzieć na po-
trzeby bogacących się klientów 
– powiedział Strefie Biznesu 
Aleksander Jamont. 

Jak zaznacza, klienci za-
możni oczekują dziś przede 
wszystkim produktów inwe-
stycyjnych, doradztwa finanso-
wego, usług private banking 
czy zarządzania majątkiem. 

– Klient bogaty potrzebuje 
produktów typu inwestycje, 
typu doradztwo inwestycyjne, 
typu ubezpieczenia, zarządza-
nie majątkiem – wyjaśnił przed-
stawiciel Asseco Poland. 

Asseco rozwija 
autorski system 
do zarządzania 
majątkiem 
Jednym z kluczowych roz-

wiązań rozwijanych przez 
spółkę jest system Asseco We-
alth Management. Narzędzie 
ma wspierać banki w obsłudze 
klientów premium poprzez 
analizę ich sytuacji majątkowej 
i przygotowywanie spersonali-

zowanych rekomendacji inwe-
stycyjnych. 

– To jest takie narzędzie 
do doradztwa inwestycyjnego, 
które w sposób automatyczny 
zbiera informacje o takim klien-
cie, kliencie zamożnym, zbiera 
informacje o jego aktywach, 
zbiera informacje o tym, co ma 
w danym banku, ale też co 
może mieć poza bankiem – tłu-
maczył Jamont. 

System analizuje zarówno 
aktywa finansowe, jak i mają-
tek zgromadzony poza sekto-
rem bankowym. Na podstawie 
ankiet i analizy potrzeb klienta 
generowane są rekomendacje 
inwestycyjne dla doradców lub 
bezpośrednio dla klientów ko-
rzystających z kanałów cyfro-
wych. 

Jak podkreśla przedstawi-
ciel Asseco, rozwiązanie opiera 

się na autorskich algorytmach 
rozwijanych przez firmę. 

– To jest nasz autorski algo-
rytm zbudowany właśnie 
w oparciu o potrzeby klientów 
i banków – zaznaczył Jamont. 

Technologia może być rów-
nież wspierana elementami 
sztucznej inteligencji, m.in. 
w postaci czatów pomagają-
cych doradcom tworzyć reko-
mendacje inwestycyjne. 

Przyszłość bankowości 
premium to 
personalizacja i kanały 
zdalne 
Zdaniem Aleksandra Ja-

monta rynek usług dla klien-
tów zamożnych będzie coraz 
mocniej opierał się na persona-
lizacji i cyfrowych kanałach 
kontaktu. 

– Klient bogaty nie zadowoli 
się generyczną informacją czy 
ulotką marketingową dostępną 
dla wszystkich – ocenił. 

Według niego klienci pre-
mium oczekują bardziej za-

awansowanej analizy finanso-
wej i indywidualnego podejścia 
obejmującego często także po-
trzeby całej rodziny. 

Jednocześnie sektor private 
banking coraz bardziej przenosi 
się do kanałów online, choć 
klienci nadal oczekują kontaktu 
z doradcą przy podejmowaniu 
ważnych decyzji inwestycyj-
nych. 

– Klienci inwestycyjni ciągle 
z naszego doświadczenia chcą 
korzystać z pomocy doradców, 
chcą tego czynnika ludzkiego 
w rozmowie, szczególnie o in-
westycjach – powiedział Ja-
mont. 

Przedstawiciel Asseco zwró-
cił także uwagę na rosnące zna-
czenie cyberbezpieczeństwa 
w systemach obsługujących 
majątek klientów. 

– Dostarczanie rozwiązań 
bezpiecznych, które nie są po-
datne na ataki, jest jednym 
z kluczowych filarów Asseco – 
zaznaczył. 
ą

Trwa walka o zamożnych Polaków. Banki szykują zupełnie nowe rozwiązania
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Marek Knitter
marek.knitter@polskapress.pl

Rosnąca zamożność Pola-
ków i większa świado-
mość finansowa klientów 
sprawiają, że banki coraz 
mocniej inwestują w roz-
wiązania dla segmentu 
premium. 

Paweł Zielewski
pawel.zielewski@polskapress.pl

Wokół pojęcia „local content” 
w polskiej gospodarce nara-
sta dziś jedna z najważniej-
szych debat najbliższych lat. 
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Kiedy odpoczywamy w kraju, 
chętnie zawieszamy restryk-
cyjne diety, a na naszych stołach 
króluje szybkie jedzenie. Kebaby, 
burgery, zapiekanki i ryby w pa-
nierce na stałe wpisały się w kra-
jobraz polskich kurortów. Na de-
ser koniecznie lody i gofry. Jed-
nak najnowsza ogólnokrajowa 
kontrola rzuca cień na waka-
cyjną beztroskę. 

W wakacje robimy sobie 
od pracy i obowiązków domo-
wych, w tym gotowania. Oble-
gane będą nadmorskie, górskie 
czy mazurskie restauracje. Czy 
fast food to dobry wyrób? Aż 
w 68% skontrolowanych przez 
Inspekcję Jakości Handlowej Ar-
tykułów Rolno-Spożywczych lo-
kali typu fast food wykryto nie-
prawidłowości. Co tak naprawdę 
jemy podczas urlopu i jak oszu-
kują nas nieuczciwi restaurato-
rzy? 

Podróżując po Polsce – 
od Bałtyku aż po Tatry – trudno 
nie ulec zapachowi smażonych 
potraw. Wybory kulinarne Pola-
ków na wakacjach są dość stałe 
i zdominowane przez kilka flago-
wych dań. Niekwestionowanym 
liderem od lat pozostaje kebab, 
ceniony za szybkość podania, 
przystępną cenę i sytość. Tuż 
za nim plasują się klasyczne bur-

gery, które w ostatnich latach 
przeszły ewolucję od tanich bu-
dek do rzemieślniczych food 
trucków. 

W pasie nadmorskim i w oko-
licach jezior królują smażalnie 
ryb oraz nieśmiertelne zapie-
kanki z serem i pieczarkami. 
Na deser wybieramy gofry z bitą 
śmietaną i owocami oraz krę-
cone lody. Niestety, urok waka-
cyjnego odpoczynku często usy-
pia naszą czujność. Rzadko py-
tamy o szczegółowy skład po-
traw, ufając, że płacąc niemałe 
kwoty w sezonie, otrzymujemy 
produkt pełnowartościowy. Jak 
pokazują wyniki inspekcji, to za-
ufanie bywa brutalnie wykorzy-
stywane. 

68,0% skontrolowanych lo-
kali typu fast food prowadziło 
działalność niezgodnie z przepi-
sami lub własną deklaracją. 

Inspekcja Jakości Handlowej 
Artykułów Rolno-Spożywczych 

(IJHARS) wzięła pod lupę 100 lo-
kali typu fast food na terenie ca-
łego kraju. Choć parametry orga-
noleptyczne (smak, zapach, wy-
gląd) rzadko budziły zastrzeże-
nia – zakwestionowano zaledwie 
2 partie produktów (m.in. za nie-
typowy smak napoju truskaw-
kowego i brak deklarowanych 
w menu pestek słonecznika) – to 
badania laboratoryjne oraz we-
ryfikacja dokumentacji obnażyły 
drugie oblicze polskiego fast fo-
odu. 

1. Podmiana 
asortymentowa, czyli 
oszustwo na talerzu 
W zakresie parametrów fizy-

kochemicznych zakwestiono-
wano 8,9% partii dań. Najbar-
dziej bulwersującym procede-
rem okazała się tzw. „podmiana 
asortymentowa”, czyli stoso-
wanie tanich zamienników za-
miast szlachetnych surowców 

zadeklarowanych w menu. In-
spektorzy ujawnili m.in.: 

a Oszustwa na serach: Uży-
wanie taniego wyrobu seropo-
dobnego zamiast prawdziwej 
Mozzarelli oraz sera sałat-
kowo-kanapkowego zamiast 
oryginalnej Fety. 

a Fałszowanie dodatków: 
Obecność tłuszczu roślinnego 
w produkcie sprzedawanym 
jako „bita śmietana” (częsty 
dodatek do wakacyjnych go-
frów i deserów). 

a Ukryte składniki: Obec-
ność niedeklarowanych su-
rowców mięsnych w daniach, 
co bezpośrednio uderza m.in. 
w osoby unikające konkret-
nych gatunków mięsa ze 
względów religijnych lub zdro-
wotnych. 

2. Plaga złego 
znakowania 
i kreatywnego 
nazewnictwa 
W 59,5% partii stwierdzono 

rażące błędy w informowaniu 
konsumentów. Przedsiębiorcy 
masowo unikają podawania 
prawdy o składzie potraw. 
Do najczęstszych uchybień na-
leżały: 

a Ukrywanie alergenów: 
Niewyszczególnianie wszyst-
kich użytych surowców, w tym 
komponentów złożonych (np. 
gotowych sosów) oraz alerge-
nów, co stanowi bezpośrednie 
zagrożenie dla zdrowia i życia 
klientów z alergiami. 

a Wprowadzające w błąd 
nazewnictwo: Stosowanie na-

zwy „cheddar” dla produktu, 
który w rzeczywistości był je-
dynie „plastrem o smaku 
cheddara”, bądź używanie ta-
jemniczych, niezrozumiałych 
zwrotów typu „topping wie-
przowy”. 

a Brak pełnych nazw opiso-
wych potraw: Ograniczanie się 
do haseł marketingowych jak 
„koperta z jabłkiem”, „meksy-
kańska wołowina” czy po pro-
stu „burger”, bez wyjaśnienia, 
czym dany produkt faktycznie 
jest, a także nadużywanie nie-
zrozumiałych nazw w języku 
angielskim. 

Skład produktu to nie 
tajemnica – poznaj 
swoje prawa 
Warto pamiętać, że jako kon-

sumenci na wakacjach (i nie 
tylko) mamy pełne prawo wie-
dzieć, co dokładnie kupujemy 
i jemy. Przepisy jasno określają 
obowiązki lokali gastronomicz-
nych: 

a Bezpośrednia dostęp-
ność: Wykaz składników, ceny 
oraz pełne nazwy dań muszą 
być bezpośrednio dostępne 
dla każdego gościa (na tablicy, 
w menu, folderze czy kata-
logu) w sposób widoczny – bez 
konieczności pytania obsługi. 
Odsyłanie klienta do aplikacji 
mobilnej lub skanowania kodu 
QR w celu zapoznania się ze 
składem jest prawnie niewy-
starczające. 

a Zasada czystej etykiety: 
Składniki potrawy muszą być 
uszeregowane w kolejności 

malejącej (od tego, którego 
jest najwięcej, do tego o naj-
mniejszym udziale). Ponadto 
wszystkie alergeny muszą być 
wyraźnie wyróżnione (np. po-
grubieniem lub kolorem). 

Podsumowanie 
i wnioski dla turystów. 
Jak jeść na wakacjach, 
żeby się nie naciąć? 
Wysoki odsetek nieprawi-

dłowości (68%) pokazuje, że 
w pogoni za letnim, sezono-
wym zyskiem wielu restaura-
torów zapomina o uczciwości 
wobec klienta i obowiązują-
cych przepisach prawa. Część 
błędów wynika z rażącej nie-
wiedzy personelu, jednak 
ukrywanie rzeczywistego 
składu produktów (zamienniki 
serów czy tańszy tłuszcz ro-
ślinny zamiast śmietanki) to 
świadome działanie na szkodę 
konsumenta. W związku ze 
stwierdzonymi uchybieniami, 
IJHARS wydała już sankcje 
przewidziane przepisami 
prawa. 

Dla nas, konsumentów, pły-
nie stąd jedna lekcja: bądźmy 
czujni i wymagający. Nie bójmy 
się szukać pełnych informacji 
o składzie dań, a w przypadku 
ich braku – egzekwujmy swoje 
prawa. IJHARS zapowiedziała 
już systematyczną kontynuację 
misji kontrolno-edukacyjnej 
w placówkach gastronomicz-
nych, aby wakacyjny fast food 
kojarzył się wyłącznie z przy-
jemnością, a nie z konsumenc-
kim oszustwem. ą

Polska rusza na wakacje

Co roku jednak na tapet bierze się 
paragony za takie kulinarne 
przyjemności. Menu nad Bałty-
kiem może zaskoczyć ceną, rów-
nie mocno, jak świadomość, co 
jest świeże, a co mrożone. 

Smażone, wędzone  
lub świeże. Wybór jest 
W dobie rosnących cen nie 

dziwi wzrost stawek za ryby, ale 
dla wielu polskich rodzin waka-
cje w kraju stają się luksusem. Ja-
dąc nad morze z dziećmi, trzeba 
opłacić nocleg, transport i za-
pewnić atrakcje. Dodatkowo 
okazuje się, że potrzeba grubego 

portfela, żeby wyżywić się przez 
cały pobyt. 

Oczywiście wszystko zależy 
od miejsca. Można zjeść tanio, 
można trafić na smażalnie, gdzie 
ceny są wygórowane. Obrobiona 
ryba zawsze kosztuje więcej, dla-
tego niektórzy stawiają na samo-
dzielne przygotowywanie świe-
żych ryb. Nad morzem funkcjo-
nuje sporo sklepów rybnych, fi-
lety popularnych gatunków, jak 
pstrąga czy flądry można kupić 
za kilkadziesiąt złotych za kilo-
gram, droższe są np. łososie. 
Konkurencyjne ceny mogą być 
u źródła, a więc w kutrach rybac-
kich. 

Nie wszystkie 
sprzedawane ryby 
pochodzą z Bałtyku 
Każdy z nas chce dobrze 

zjeść, najlepiej świeżo i jako-
ściowo. Niestety można się na-
ciąć i oczekując ryby z lokalnego 
połowu, dostać mrożoną partię. 
Niewiedza turystów ma swoją 
cenę. Warto więc wybierać 

sprawdzone i polecane lokale, 
gdzie właściciele dają gwarancję 
dostaw od lokalnych rybaków. 
Pogląd, że skoro jest się nad mo-
rzem, to na talerzu na pewno 
znajdzie się świeży dorsz, może 
być mylny. 

Miruna? Tilapia? Te gatunki 
ryb nie pochodzą z Bałtyku, więc 
dostarczono je z dalszych wód 
w formie mrożonej. Podobnie 
w zakresie dorsza. Choć przy-
ciąga on klientów, mało którzy 
wiedzą, że nie pochodzi on 
z okolicznego połowu. Nad mo-
rzem najlepiej sięgać po lokalne 
ryby, często niedoceniane. 
Wśród nich są flądra, szprot czy 
śledź. Podane w formie smażo-
nej mogą nie tylko zaskoczyć 
świeżością, ale i smakiem. 

Wraz z końcem maja skoń-
czył się okres ochronny sanda-
cza, wędkarze mogą go bez prze-
szkód łowić. Choć nie jest to ryba 
morska, można ją dostać 
w nadbałtyckich knajpach. Ry-
bacy pozyskują ją z okolicznych 
wód śródlądowych. W sierpniu 

gratką będzie turbot, który już 
jest rybą morską, a okres 
ochronny zakończy 31 lipca. 

Po tym poznasz,  
że ryba jest świeża 
Menu w danej smażalni lub 

restauracji warto dokładnie prze-
analizować. Im bogatsza oferta 
gatunków, tym większe szanse 

na spożycie mrożonego ka-
wałka, niekoniecznie z polskiego 
akwenu. Czy turysta, który na co 
dzień nie łowi, może rozpoznać 
świeżość ryby? Zazwyczaj tak. 
Najczęściej smażone, które 
wcześniej były zamrożone, dość 
łatwo się rozpadają i tworzą 
miękką konsystencję. O tym, jak 
długo przechowywany był filet 

lub dzwonek, może też świad-
czyć ostry zapach. W przypadku 
zakupu ryby nieobrobionej, 
a więc teoretycznie świeżej, 
warto zwrócić uwagę na oczy – 
najlepiej, jeśli są szkliste, spręży-
stość – odkształcenia wskazują 
na stary okaz, a także na kolor 
skrzeli – preferowane są czer-
wone. ą

Kultowy zestaw może okazać się porażką. Warto się zastanowić dwa razy

Wielu Polaków wybierających noclegi typu kwatery 
prywatne rezygnuje z gotowania na rzecz jedzenia  
„na mieście”, co w miejscowościach turystycznych 
napędza gigantyczny popyt na kebaby, pizzę z okienka 
i zapiekanki
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Katarzyna Zawada
katarzyna.zawada@polskapress.pl

Smażona ryba, frytki, su-
rówka, napoje – taki ze-
staw króluje w większości 
nadmorskich zamówień. 
W okresie wakacyjnym 
Polacy chcą wypocząć, 
opalić się i porządnie 
zjeść. 

Agata Wodzień-Nowak
agata.wodzien@polskapress.pl

Sezon urlopowy w Polsce  
to od lat złoty okres dla ga-
stronomii nadmorskiej,  
górskiej i miejskiej. 

Smażalnie kuszą ofertą, ale niektóre ryby mogą być mrożone
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 PRZECZYTAJ, ZANIM ZDECYDUJESZ SIĘ KUPIĆ ZAPIEKANKĘ ALBO GOFRAHANDEL
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DROBNE
Jak zamieścić ogłoszenie drobne?
Telefonicznie: 32 420 73 74
Przez internet: ibo.polskapress.pl   E-mailem: ogloszenia@dz.com.pl

Nieruchomości

 MIESZKANIA - KUPIĘ 

Kupię mieszkanie zadłużone, 
z trudnym lokatorem, 
komornikiem, udziały. 
Gotówka, 883-402-202

 MIESZKANIA DO WYNAJĘCIA 

  WYNAJMĘ  pokój z dostępem do 

kuchni, do łazienki i pralni, TV 40" 

i internet w cenie - 850zł/os. za 

miesiąc w Mysłowicach, Chorzów 

-1500zł/os. Kawalerka 1700zł 

Będzin, 888-197-088 

Handlowe

 MASZYNY URZĄDZENIA 

  KUPIMY  maszyny do obróbki 

metalu i drewna. Tel.: 

782-592-790. 

Usługi

 BUDOWLANO-REMONTOWE 

  DACHY  - docieplanie 

stropodachów, krycie papą 

termozgrzewalną, rynny, kominy, 

obróbki blacharskie (25 lat 

na rynku) Tel. (32)206-71-55, 

501-404-612 www.termo-dach.pl 

  USŁUGI  cięcie złomu tel. 
696-336-472. 

 OGRODNICZE 

  USŁUGI  koszenie trawy 
(traktorek), przycinka drzew, 
tel.: 696-336-472. 

 PRZEPROWADZKI 

  A-Z  Przeprowadzki+Ekipa: 

504709047 

Turystyka

 KRAJ - MORZE 

  ŁEBA  - tanie pokoje z łaz. 

603-471-715. 

  USTKA-  Wczasy! Pokoje! 

604-486-413. 

  USTRONIE  MORSKIE - 
pokoje z łazienkami, VI-VII. 
PROMOCJA! Blisko morza - 7 
min. Tel.: 503-936-581. 

Matrymonialne

  "ROMEO"  biuro matrym. 

502 363 127 

Różne

  KUPIĘ  monety, banknoty, 

starocie, znaczki, medale, 

zegarki, rogi, płyty, widokówki, 

porcelanę: 660-482-319. 

  SPAWARKI  transformatorowe 
i wirowe oraz silniki kupię, 
mogą być uszkodzone. 
Dobre ceny. Odbiór własnym 
transportem, 696-336-472. 

Rolnicze

 INNE 

  REWELACYJNE  nawozy 

wieloskładnikowe 6% - 2280zł, 

8% - 2360zł na obfite zbiory 

kukurydzy i buraków. Nawóz 

dostarczymy do klienta. Tel. 

690-166-224 

Usługi pogrzebowe

 0011457765

KATOWICKIE CMENTARZE 
KOMUNALNE

ul. Murckowska 9, Katowice
Całodobowo:

 32-255 15 51, 607 399 321
www.kck.katowice.pl

POGOTOWIE POGRZEBOWE

AUTOREKLAMA 

ibo  TWOJE DOMOWE BIURO OGŁOSZEŃ

ibo.polskapress.pl

Ogłoszenia 
drobne
w Twojej gazecie 
zlecisz  
bez wychodzenia 
z domu  
przez Internetowe  
Biuro Ogłoszeń

Do klientów ZUS zgłaszają się 
firmy lub osoby, które oferują 
pomoc przy uzyskaniu świad-
czenia wspierającego. Klienci, 
którzy zostali wprowadzeni 
w błąd, podpisywali pełnomoc-
nictwa do załatwienia sprawy 
w ich imieniu, a w efekcie 
świadczenie trafiało na konto 
oszusta, a nie do nich. 

    - Wnioski o świadczenie 
wspierające dla osób z niepeł-
nosprawnością można składać 
do ZUS wyłącznie elektronicz-
nie. Nasi pracownicy bezpłat-
nie udzielają wszystkich infor-
macji i pomagają w złożeniu ta-
kiego wniosku. Jednak aby 
otrzymać to świadczenie, 
trzeba najpierw uzyskać od wo-
jewódzkiego zespołu ds. orze-
kania o niepełnosprawności 
(WZON) decyzję o ustaleniu po-
ziomu potrzeby wsparcia – 
przypomina Wojciech Dyląg, 
rzecznik prasowy ZUS na Pod-
karpaciu. 

Wniosek do ZUS o przyzna-
nie świadczenia  można złożyć 
dopiero wtedy, gdy decyzja 
ustalająca poziom potrzeby 
wsparcia wydana przez WZON 
stanie się ostateczna. 

Decyzja ustalająca poziom 
potrzeby wsparcia stanie się 
ostateczna po upływie 14 dni 
od dnia jej doręczenia, jeżeli 
w tym terminie nie zostanie 
złożony wniosek o ponowne 
rozpatrzenie sprawy. Jeżeli 
wniosek zostanie złożony, 
WZON po jego rozpatrzeniu 
wyda decyzję, która stanie się 
ostateczna w dniu jej wydania. 

Jeśli najpierw wniosek zo-
stanie złożony do ZUS o świad-
czenie wspierające i nie ma 
jeszcze decyzji WZON o ustale-
niu poziomu potrzeby wspar-
cia, ZUS zgodnie z przepisami 
pozostawi taki wniosek bez 
rozpatrzenia. 

- Dlatego tak ważne jest, 
żeby zachować właściwą kolej-
ność składania wniosków. Czyli 
najpierw składamy wniosek 
do WZON o wydanie decyzji, 
w której zostanie ustalona 
liczba punktów określająca po-
ziom potrzeby wsparcia. A do-
piero po wydaniu przez WZON 
takiej decyzji należy złożyć 
wniosek do ZUS o przyznanie 
świadczenia wspierającego 
na podstawie decyzji WZON - 
dodaje Wojciech Dyląg. 

ZUS apeluje o czujność 
i ostrożność. Pracownicy Za-
kładu nigdy nie proponują 
klientom płatnych usług, ani 
podpisania pełnomocnictw 
do załatwiania spraw w ZUS. 

W razie wątpliwości lub po-
dejrzeń o oszustwo, należy 
skontaktować się z najbliższą 
placówką ZUS, Centrum Kon-
taktu Klientów ZUS (pod nume-

rem 22 560 16 00 lub adresem 
mailowym cot@zus.pl) lub za-
dzwonić na policję. 

Wysokość świadczenia 
wspierającego uzależniona jest 
od poziomu potrzeby wsparcia 
i wynosi od 40 do 220 procent 
renty socjalnej. Od marca renta 
socjalna wzrosła do kwoty 
1978,49 zł brutto, co automa-
tycznie przełożyło się na wyż-
sze kwoty świadczenia wspie-
rającego. Oznacza to, że 
od marca miesięczna kwota 
świadczenia wspierającego wy-
nosi od 792 zł do 4353 zł. 

Przy okazji ZUS przypomina 
też, by nie podawać poufnych 
informacji ani danych osobo-
wych w odpowiedzi na podej-
rzane wiadomości, nie klikać 
w żadne linki przesyłane w e-
mailach, SMS-ach czy przez ko-
munikatory, jeśli nie ma stupro-
centowej pewności co do ich 
źródła. 

Nie należy też  otwierać za-
łączników pochodzących z nie-
znanych adresów e-mail, 
a w przypadku wątpliwości co 
do autentyczności wiadomości 
należy się skontaktować bezpo-
średnio z ZUS lub zgłosić 
sprawę na policję. 

ZUS informuje również, by 
podejrzane reklamy w sieci 
oraz fałszywe strony interne-
towe zgłaszać bezpośrednio 
do CERT Polska - za pomocą 
formularza na stronie ht-
tps://incydent.cert.pl lub bez-
pośrednio w aplikacji mOby-
watel po wybraniu opcji „Bez-
piecznie w sieci”. 

Redakcja
To trzeba wiedzieć

Zakład Ubezpieczeń Społecz-
nych ostrzega przed oszusta-
mi, którzy oferują odpłatną 
pomoc przy wypełnianiu 
i składaniu wniosków o przy-
znanie i wypłatę świadczenia 
wspierającego. 

ZUS ostrzega: Oszuści 
testują nową metodę

Wnioski o świadczenie wspierające dla osób z niepełnosprawnością można składać 
do ZUS wyłącznie elektronicznie, i jest to bezpłatne - przestrzega ZUS
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USŁUGI
DEKARSKIEDEKARSKIE

POGOTOWIE DEKARSKO-BLACHARSKIE! 
Naprawa i remont dachów • Likwidacja przecieków. 

Darmowa wycena • Szybko i solidnie • Atrakcyjne ceny. 

Zadzwoń! [ 573-852-370, 517-343-744

REKLAMA 0011536174REKLAMA 0011536174

0011543312

Panu

Bogusławowi Lowakowi
Naczelnikowi Wydziału Transportu 

Urzędu Miasta Katowice 

składamy 

wyrazy głębokiego żalu i współczucia

 z powodu śmierci

Mamy

Łukasz Borkowski

Przewodniczący  

Rady Miasta Katowice

Marcin Krupa

Prezydent  

Miasta Katowice

 Łękawica, dnia 23.06.2026 r. 
OGŁOSZENIE

Na podstawie art. 35 ust. 1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomościami  
(t.j. Dz. U. z 2024 r., poz. 1145 z późn. zm.) 

Wójt Gminy Łękawica 
informuje, 

że na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy w Łękawicy oraz na stronach internetowych Gminy 
Łękawica www.lekawica.com.pl i www.bip.lekawica.com.pl został wywieszony wykaz 
nieruchomości gminnych położonych w miejscowości Łękawica, przeznaczonych do zbycia. 
Bliższe informacje można uzyskać w Urzędzie Gminy w Łękawicy, pok. nr 36, pod nr tel. 33 865 16 01 
wew. 345.

REKLAMA 0011541770REKLAMA 0011541770

eprasa.pl a6864cab1c
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ą - umieszczenie takich dwóch znaków przy Artykule, w szczególności przy Aktualnym Artykule, oznacza możliwość jego dalszego rozpowszechniania tylko i wyłącznie po uiszczeniu opłaty zgodnie z cennikiem zamieszczonym na stronie www.dziennikzachodni.pl/tresci i w zgodzie z postanowieniami niniejszego regulaminu.
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HOROSKOP
Wodnik (20.01 - 18.02)  
Kreatywność pomoże zna-
leźć nietypowe rozwiązanie. 
Horoskop dzienny radzi po-
dzielić się swoimi pomysłami 
z innymi osobami. 
Ryby (19.02 - 20.03)  
Konsekwencja przyniesie ci 
oczekiwane efekty. Horo-
skop na dziś wyraźnie zapo-
wiada, że mały krok mocno 
zbliży Cię do ważnego celu. 
Baran (21.03 - 19.04)  
Przygoda może pojawić się 
niespodziewanie. Horoskop 
dzienny na wtorek to wska-
zówka, by otworzyć się na no-
we doświadczenia i ludzi.  

Byk (20.04 - 20.05)   
Intuicja będzie dziś nieza-
wodna. Horoskop dzienny 
radzi zaufać swoim odczu-
ciom przy podejmowaniu 
ważnych decyzji.  
Bliźnięta (21.05 - 21.06)  
Harmonia w relacjach popra-
wi nastrój. Horoskop na dziś 
to sugestia, by unikać po-
śpiechu. Dzień minie dzięki 
temu wyjątkowo przyjemnie. 
Rak (22.06 - 22.07)  
Dobra organizacja pozwoli 
uniknąć chaosu. Horoskop 
dzienny na wtorek wróży, że 
wieczorem znajdziesz czas 
na zasłużony relaks.  

Lew (23.07 - 22.08)  
Pewność siebie otworzy 
przed tobą nowe możliwo-
ści. Horoskop dzienny radzi 
nie bać się pokazywać swo-
ich talentów oraz pomysłów.  
Panna (23.08 - 22.09)  
Skup się na domowych spra-
wach. Horoskop mówi, że 
bliska osoba może potrzebo-
wać Twojego zainteresowa-
nia oraz wsparcia.  
Waga (23.09 - 22.10)  
Czeka Cię ciekawa rozmowa 
lub inspirujące spotkanie. 
Horoskop dzienny na wtorek 
wróży, że warto słuchać 
uważnie znaków losu.  

Skorpion (23.10 - 21.11)  
Emocje będą silniejsze niż 
zwykle. Horoskop dzienny 
podpowiada, by znaleźć 
chwilę dla siebie i zadbać 
o wewnętrzną równowagę.  
Strzelec (22.11 - 21.12)  
Spokój i cierpliwość pomo-
gą rozwiązać drobny pro-
blem. Horoskop na dziś radzi 
w relacjach z otoczeniem 
postawić na szczerość.  
Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Energia sprzyja działaniu. 
Horoskop dzienny na wtorek 
mówi, że odważna decyzja 
przyniesie korzyść, a wieczór 
da chwilę wytchnienia.

Z ŻYCIA GWIAZD

Celebrytka wybrała się 
na pierwsze wakacje po na-
rodzinach synka – na turecką 
Rivierę. Zabrała ze sobą trój-
kę dzieci i partnera, ale także 
ukraińską opiekunkę do ma-
luchów Tatianę i jej nastolet-
niego syna. We wpisach 
na Instagramie bardzo sobie 
chwali ten pomysł, gdyż daje 
on jej więcej swobody i oka-
zji do wypoczynku.

Olga Frycz  
wypoczywa z nianią

Nie mogłam chodzić w wielu pokazach znanych 
projektantów, bo miałam za duży biust 
Marcelina Zawadzka na Instagramie  Fot. Sylwia Dąbrowa

Prezenterka na co dzień 
mieszka wraz z ukochanym 
oraz pociechami w luksuso-
wym apartamencie w Byd-
goszczy. Teraz ogłosiła fa-
nom, że na jakiś czas musi 
przeprowadzić się do Warsza-
wy. Powód jest prosty: dołą-
czy do grona prowadzących 
„Top Model”. Pobyt w stolicy 
to trochę ponad miesiąc.

Klaudia El Dursi  
odwiedzi stolicę 

Aktorka przed wybuchem 
pandemii koronawirusa kupiła 
dom na wsi ok. 100 km od sto-
licy i remontowała go przez 
długi czas. Teraz na swoim  
Instagramie opublikowała 
zdjęcia budynku „przed” 
i „po”, pokazując, jak można 
przeobrazić wiejską posia-
dłość przy jednoczesnym za-
chowaniu jej tradycyjnego 
charakteru i sielskiego klimatu. 
Na filmiku, który zamieściła 
w internecie widać, jak siedzi 
uśmiechnięta na odnowionym 
ganku wiejskiego domu, który 
stał się jej prywatną oazą.  
(GZL) Fot. Adam Jankowski

Joanna Jabłczyńska  
siadła na ganku 

W TELEWIZJI

Karma
Stopklatka, 20:00
Instruktorka jogi May 
prowadzi zrównoważone 
i uduchowiane życie, aż 
do czasu, gdy dowiaduje 
się, że jej dawno zaginiona 
siostra Shiva ma poważne 
kłopoty. Naiwna i bezbron-
na Shiva musi stawić czoła 
swojemu zaborczemu 
chłopakowi, który na każ-
dym kroku ją znieważa.

Blisko
TVP Kultura, 21:35
Trzynastoletni Leo i Remi 
są nierozłączni. Towarzyszą 
sobie zarówno w ważnych 
życiowych wydarzeniach, 
jak i na co dzień. Jednak 
zawiść innych, pojawiające 
się plotki i typowe dla wie-
ku dojrzewania zagubienie 
w świecie sprawiają, że Leo
zaczyna oddalać się od 
przyjaciela. 

Pierwszy śnieg
Polsat, 22:40
Szef grupy detektywów 
prowadzi skomplikowane 
śledztwo, obawiając się 
powrotu seryjnego mor-
dercy. Ginie kolejna osoba, 
a śledczy próbują połączyć 
stare przypadki z bieżą-
cym. Sprawa musi być 
rozwiązana, zanim spadnie 
pierwszy śnieg.

To jest mój sen – koncert 
Edyty Bartosiewicz
TVP 2, 23:30
Koncert z okazji 30-lecia 
pracy Edyty Bartosiewicz. 
Wydarzenie z udziałem 
orkiestry Varsovia odbyło 
się w Teatrze Wielkim. 
Zagrane zostaną piosenki z 
płyty „Sen”.

 Poziomo:
 1)	 litewski	w	jadłospisie,
 5)	Alicja	…-Curuś,	zagrała	
	 	w	filmie	„Pan	Tadeusz”,
 9)	 auto	z	fabryki	Toyoty,
 10)	pierwiastek	promieniotwór-
	 	 czy	o	symbolu	Cm,
 12)	dawna	osada	obronna,
 14)	zboże	na	kaszę	jaglaną,
 15)	przejście	na	stronę	nieprzy-
	 	 jaciela,
 16)	„Jan	…”,	serial	obyczajowy,
 17)	w	waflu	lub	na	patyku,
 18)	fryzura	z	drobnych	loczków,
 19)	najmniejsza	porcja	energii,
 22)	nadawcza	lub	odbiorcza,
 23)	liście	marchwi	lub	pietruszki,
 28)	regionalnie	o	pogrzebaczu,
 29)	zdarzenie	bez	okoliczności	
	 	 towarzyszących,
 30)	wianek	swojskiej	kiełbasy,
 31)	ptak	zamieszkujący	wilgot-
	 	 ne	lasy,
 34)	melodia	płynąca	z	zegara,
 38)	dawne	bufiaste	spodnie	
	 	męskie,
 39)	ożenek	naszych	przodków,
 40)	ostra	przyprawa	kuchenna,
 41)	ochronny	kolor	munduru	
	 	 polowego,
 42)	słupki	złączone	poręczą.
 Pionowo:
 1)	 na	głowie	kraulisty,
 2)	 największe	jezioro	Europy,
 3)	 bywa	głęboki	w	sukni,
 4)	 uczestniczy	w	konklawe,
 5)	wybranka	serca,	ukochana,
 6)	 „…	Hawk”,	amerykańska	
	 	 komedia	kryminalna,
 7)	 pobiera	świadczenie	z	ZUS-u,
 8)	 imię	pani	Dulskiej,

 11)	 część	końskiej	uprzęży,
 13)	podwodna	skała	koralowa,
 20)	rasa	psa	myśliwskiego,
 21)	siedmiostrzałowy	rewolwer	
	 	 bębenkowy,
 24)	jednostka	natężenia	prądu,
 25)	człowiek	surowych	obycza-
	 	 jów,
 26)	thriller	szpiegowski	Kena	
	 	Folleta,
 27)	„Malowany	…”,	powieść	Je-

	 	 rzego	Kosińskiego,
 31)	ubezpieczający	oddział	
	 	wojska,
 32)	naprawiane	przez	szewca,
 33)	Indianin	z	dorzecza	Orinoko,
 35)	ozdobna	roślina	doniczko-
	 	wa,	fuksja,
 36)	niemiecki	konkurent	firmy	
	 	Nike,
 37)	naturalne	inhalatorium	w	
	 	Ciechocinku.
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Przez portugalskie media (zwłasz-
cza społecznościowe) przetacza 
się prawdziwa burza. Drużyna 
wskazywana jako jeden z kandy-
datów do złota kompletnie za-
wiodła na inaugurację. Nie znala-
zła bowiem sposobu na Demo-
kratyczną Republikę Konga, remi-
sując z nią 1:1. Wynik odebrano 
niemal jak porażkę. Słów krytyki 
nie oszczędzono nikomu, a już 
zwłaszcza Cristiano Ronaldo. 41-
letni lider nie był w końcu w sta-
nie zrobić różnicy na boisku, cho-
ciaż przebywał na nim - ku zasko-
czeniu kibiców - do ostatniego 
gwizdka. Oburzenie wywołały 
nawet wypowiedzi piłkarzy - 
o kapitanie. Oberwało się Joao Ne-
vesowi za słowa, że Ronaldo „to 
kolejny zawodnik (…), który nie 
jest inny od nas, jest jednym 
z nas”. Gdy ogień już nieco przy-
gasł, wtedy paliwa dolał Franci-
sco Conceicao. Tuż przed kolej-
nym występem powiedział bo-
wiem, że on i koledzy „nie czują 
potrzeby ani obowiązku podawa-
nia piłki do Ronaldo”. Sam CR7 
niezmiennie wysyła pozytywne 
przekazy. Na swoim koncie na In-
stagramie, śledzonym przez 667 
mln osób z całego świata, opubli-

kował zdjęcie z kolegami z dru-
żyny opatrzone komentarzem 
o zjednoczeniu. Dziś na boisku 
dostaniemy odpowiedź, czy Por-
tugalczycy rzeczywiście grają 
do jednej bramki. O wygraną po-
walczą z Uzbekistanem liżącym 
rany po zasłużonej porażce z Ko-
lumbią, która nad ranem pol-
skiego czasu zagra w grupie K 
przeciwko Demokratycznej Re-
publice Konga. Jeżeli wygra, to bę-
dzie już bliska awansu z pierw-
szego miejsca.  

Zupełnie inna atmosfera 
od tej Portugalii panuje w repre-
zentacji Anglii. Synowie Al-
bionu w piorunującym stylu za-
częli turniej. W europejskim hi-
cie z Chorwacją wbili cztery 
bramki (4:2). Wynik byłby jesz-
cze efektowniejszy, gdyby nie 
postawa między słupkami Do-
minika Livakovicia. Teraz dru-
żynę Thomasa Tuchela czeka 
teoretycznie znacznie łatwiej-
szy rywal. Godzinę przed pół-
nocą zmierzy się bowiem 

z Ghaną, która skromnie poko-
nała Panamę.  

Noc z wtorku na środę będzie 
ostatnią w fazie grupowej, kiedy 
mecze nie nakładają się na sie-
bie. Jutro startuje już finałowa 
kolejka, podczas której spotka-
nia będą rozgrywane równocze-
śnie. Co za nami? Pewni awansu 
1/16 finału są m.in. Meksyk, USA 
czy Niemcy. Pakować walizki 
mogą natomiast reprezentanci 
takich krajów jak Haiti, Tunezja 
czy Turcja. Oprócz niej z Europy 
rozczarowały wszystkie dru-
żyny, które wywalczyły awans 
przez baraże; to oprócz Bośni 
i Hercegowiny oraz Czech także 
nasz pogromca, czyli Szwecja. 
Po wysokiej wygranej z Tunezją 
została w końcu sromotnie roz-
bita przez Holandię (1:5).  

Tymczasem piłkarze repre-
zentacji Polski, którzy ze Szwe-
dami zagrają jesienią w Lidze Na-
rodów, zbierają siły przed nad-
chodzącym sezonem. Niektórzy 
relaksują się w USA.  

Na wakacjach w Los Angeles 
przebywa Nicola Zalewski. Kto 
wie, może nawet zobaczymy go 
na trybunach SoFi Stadium, 
gdzie odbędą się jeszcze mecze 
z udziałem jego kolegów z wło-
skiej Serie A...  ą 

NAJBLIŻSZE TRANSMISJE Z MŚ 
Portugalia - Uzbekistan (godz. 19.00, TVP 2, 
TVP Sport) 
Anglia - Ghana (godz. 22.00, TVP 1, TVP Sport) 
Panama - Chorwacja (godz. 1.00, TVP 2, TVP 
Sport) 
Kolumbia - Demokratyczna Republika Konga  
(godzina 4.00,  TVP 1 TVP Sport)

Jacek Czaplewski
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA  Wieczorem 
i w nocy z wtorku na środę 
zostaną rozegrane ostatnie 
mecze drugiej kolejki fazy 
grupowej mistrzostw świa-
ta. Awans do 1/16 finału mo-
że przypieczętować Anglia. 

Portugalia na małym minusiku,  
Anglia już mocno rozkręcona

GRUPA A 
Wyniki: Meksyk - RPA 2:0  (Quinones 9, Ji-
menez 67), Korea Płd. - Czechy 2:1 (Hwang 
In-Beom 67, Oh Hyeon-Gyu 80 - Krejci 59), 
Czechy - RPA 1:1 (Sadilek 6 - Mokoena 83), 
Meksyk - Korea Płd. 1:0 (Romo 50) 
      1.   Meksyk                                     2        6                      3–0 
     2.   Korea Południowa            2         3                       2–2 
     3.   Czechy                                      2          1                       2–3 
     4.   RPA                                              2          1                        1–3 

GRUPA B 
Wyniki: Katar - Szwajcaria 1:1 (Muheim 
90+4 - Embolo 17), Kanada - Bośnia i Her-
cegowina 1:1 (Larin 78 - Lukić 21), Szwajca-
ria - Bośnia i Hercegowina 4:1 (Manzambi 
74, 90, Vargas 84, Xhaka 90+7 - Mahmić 
90+3), Kanada - Katar 6:0 (Larin 16, David 

29, 45+3, 90+2, Saliba 64, Al Mannai 75 samo-
bój) 
      1.   Kanada                                     2        4                        7–1 
     2.   Szwajcaria                              2        4                       5–2 
     3.   Bośnia i Hercegowina     2          1                       2–5 
     4.   Katar                                          2          1                        1–7 

GRUPA C 
Wyniki:  Brazylia - Maroko 1:1 (Vincius Ju-
nior 32 - Saibari 21),Haiti - Szkocja 0:1 (Mc-
Ginn 28), Szkocja - Maroko 0:1 (Saibari 2), 
Brazylia - Haiti 3:0 (Cunha 23, 36, Vincius Ju-
nior 45+3) 
      1.   Brazylia                                     2        4                        4–1 
     2.   Maroko                                     2        4                        2–1 
     3.   Szkocja                                     2         3                         1–1 
     4.   Haiti                                            2        0                      0-4 

GRUPA D 
Wyniki:  USA -  Paragwaj 4:1  (Bobadilla 7, Ba-
logun 31, 45+3, Reyna 90+8 - Mauricio 73), Au-
stralia - Turcja 2:0 (Irankunda 27, Matcalfe 75), 
USA - Australia 2:0 (Burgess 11 sam., Freeman 
43), Turcja - Paragwaj 0:1 (Galarza 2) 
      1.   USA                                             2        6                       6–1 
     2.   Australia                                   2         3                       2–2 
     3.   Paragwaj                                  2         3                      2–4 
     4.   Turcja                                         2        0                      0–3 

GRUPA E 
Wyniki:  Niemcy - Curaçao 7 :1  (Nmecha 6, 
Schlotterbeck 38, Havertz 45+5, 88, Musiala 47, 
Brown 68, Undav 83 - Comenencia 21), Wy-
brzeże Kości Słoniowej - Ekwador 1:0 (Dial-
lo 90), Niemcy - Wybrzeże Kości Słoniowej 
2:1 (Undav 68, 90+4 - Kessie 30), Ekwador - 
Curaçao 0:0 
      1.   Niemcy                                     2        6                      9–2 
     2.   WKS                                            2         3                       2–2 
     3.   Ekwador                                   2          1                       0–1 
     4.   Curaçao                                     1          1                        1–7 

GRUPA F 
Wyniki: Holandia – Japonia 2:2 (van Dijk 
51, Summerville 64 - Nakamura 57, Kamada 
89), Szwecja – Tunezja 5:1 (Ayari 7, 90+6, 
Isak 30, Gyokers 59, Svanberg 84 - Rekik 43), 
Holandia - Szwecja 5:1 (Brobbey 5, 17, 
Gakpo 47, 54, Summerville 89 - Elanga 59), 
Tunezja - Japonia 0:4 (Kamada 4, Ueda 31, 
83, Ito 69) 
      1.   Holandia                                  2        4                        7–3 
     2.   Japonia                                     2        4                      6–2 
     3.   Szwecja                                    2         3                      6–6 
     4.   Tunezja                                     2        0                       1–9 
Mecz Tunezja - Japonia był tysięcznym w histo-
rii piłkarskich mistrzostw świata.  

GRUPA G 
Wyniki: Belgia - Egipt 1:1 (Ashour - Hany 66 
samobój),  Iran - N. Zelandia 2:2 (Just 7, 54 - 
Rezaeian 32, Mohebbi 64), Belgia - Iran 0:0, 
N. Zelandia - Egipt 1:3 (Surman 15 - Ziko 58, 
Salah 67, Trezeguet 82) 
      1.   Egipt                                           2        4                      4–2 
     2.   Iran                                              2         2                       2–2 
     3.   Belgia                                         2         2                         1–1 
     4.   N. Zelandia                             2          1                       3–5 
Iran - wg serwisu Opta - rozpoczął mecz 
z Belgią najstarszą podstawową jedenastką 
na MŚ od 1966 roku. Średnia wieku wyjścio-
wego składu wyniosła 32 lata i 181 dni. 

GRUPA H 
Wyniki: Hiszpania - Republika Zielonego 
Przylądka 0:0, Arabia Saudyjska - Uru-
gwaj 1:1 (Al-Amri 41 - Araujo 80), Hiszpania - 
Arabia Saudyjska 4:0 (Yamal 10, Oyarzabal 
21, 24, Al-Tambakti 49 samobój), Urugwaj - 
Republika Zielonego Przylądka 2:2 
(Araujo 44, Canobbio 45+6 - Lenini 21, Varela 
61) 
      1.   Hiszpania                                2        4                      4–0 
     2.   Urugwaj                                    2         2                       3–3 
     3.   Zielony Przylądek              2         2                       2–2 
     4.   Arabia Saudyjska               2          1                        1–5 

GRUPA I 
Wyniki: Francja - Senegal 3:1   (Mbappe 66, 
96, Barcola 82 - Mbaye 95), Irak - Norwegia 1:4 
(Hussein 38 - Haaland 28, 42, Ostigard 75, Husse-
in 98 samobój) 
      1.   Norwegia                                 1         3                        4–1 
     2.   Francja                                       1         3                        3–1 
     3.   Senegal                                     1        0                        1–3 
     4.   Irak                                               1        0                       1–4 

GRUPA J 
Wyniki:  Argentyna - Algieria 3:0 (Messi  16, 
60, 75), Austria - Jordania 3:1  (Schmid 21,  Al-
Arab  74 samobój, Arnautović 100 z karnego, Ol-
wan  49). 
      1.   Argentyna                                1         3                      3–0 
     2.   Austria                                       1         3                        3–1 
     3.   Jordania                                    1        0                        1–3 
     4.   Algieria                                      1        0                      0–3 

GRUPA K 
Wyniki:  Portugalia - DR Konga 1:1 (Neves 6 - 
Wissa 45+5), Uzbekistan - Kolumbia 1:3 (Fay-
zullaev 60 - Munoz 40, Diaz 65, Campaz 90+9) 
      1.   Kolumbia                                  1         3                        3–1 
     2.   DR Konga                                 1          1                         1–1 
     3.   Portugalia                                1          1                         1–1 
     4.   Uzbekistan                              1        0                        1–3 

GRUPA L 
Wyniki:  Ghana - Panama 1:0 (Yirenkyi 90+5), 
Anglia - Chorwacja 4:2 (Kane 12 z karnego, 42, 
Bellingham 47, Rashford 85 - Baturina 36, Musa 
45+5) 
      1.   Anglia                                         1         3                      4–2 
     2.   Ghana                                         1         3                       1–0 
     3.   Panama                                     1        0                       0–1 
     4.   Chorwacja                               1        0                      2–4 

KLASYFIKACJA STRZELCÓW  
 
3  gole 
Leo Messi (Argentyna), Jonathan David (Kana-
da), Deniz Undav (Niemcy) 
   
2 gole:  
Johan Manzambi (Szwajcaria), Ismael Saibari 
(Maroko), Folarin Balogun (USA), Kai Havertz 
(Niemcy), Yasin Ayari (Szwecja), Ayase Ueda (Ja-
ponia), Crysencio Summerville (Holandia), Brian 
Brobbey (Holandia), Cody Gakpo (Holandia), Da-
ichi Kamada (Japonia), Elijah Just (N. Zelandia), 
Erling Haaland (Norwegia), Kylian Mbappe (Fran-
cja),  Harry Kane (Anglia), Matheus Cunha (Brazy-
lia), Vincius Junior (Brazylia), Mikel Oyarzabal 
(Hiszpania), Maximiliano Araujo (Urugwaj), Cyle 
Larin (Kanada) ą

Zbigniew Czyż
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Mistrzostwa 
świata w USA, Meksyku i Ka-
nadzie nabierają rozpędu. 
Znamy już pierwsze zespoły, 
które awansowały do 1/16 fi-
nału oraz ekipy, które po fazie 
grupowej pojadą do domu.

Piłkarskie mistrzostwa świata w statystykach. Tabele, punkty, gole

Kibice z Wysp Zielonego Przy-
lądka na Atlantyku, ok. 600 km 
od wybrzeży Afryki - byłej kolo-
nii portugalskiej - wspierający 
swoich piłkarzy w lizbońskiej 
Strefie Kibica uważają, że remis 
2:2 w meczu przeciwko Urugwa-
jowi dowiódł, że „Niebieskie Re-
kiny” są nie tylko wciąż niepoko-
nane, ale i zwyczajnie mocne. 

Jak zaznaczył pochodzący 
z kabowerdyjskiej wyspy San-
tiago - Amancio Montrond, spo-
tkanie z Urugwajem dowiodło, 
że remis z Hiszpanią w pierw-
szym występie na mistrzo-
stwach świata nie był przypad-
kiem. 

- Hiszpania i Urugwaj to uty-
tułowane ekipy - wyjaśnia Mon-
trond. - I jedna, i druga wygry-
wała już mundiale. My na razie 
nic nie wygraliśmy. Przybyliśmy 
na mistrzostwa świata po raz 
pierwszy, aby pokazać, że na na-
szych wyspach też potrafimy do-
brze grać w piłkę. 

W ostatniej kolejce, 26 
czerwca (piątek), Republika Zie-
lonego Przylądka zagra z Arabią 
Saudyjską. ą

Paweł Wiśniewski
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Debiutująca 
na mundialu Republika Zielo-
nego Przylądka sprawiła ko-
lejną niespodziankę. Po bez-
bramkowym remisie z Hisz-
panią tym razem nie dała się 
pokonać Urugwajowi.

„Niebieskie Rekiny” wciąż 
niepokonane. Na wyspach 
też umieją grać w piłkę  

Portugalia zaczęła mistrzostwa od rozczarowującego 
remisu z Demokratyczną Republiką Konga (1:1)
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Kibice skandują w językach portugalskim i kriolskim, 
tzw. kriolu, „do boju!”, czyli „Vamos!” oraz „Nubai!”
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Oskar Wojtczak został nowym 
piłkarzem GKS-u Tychy. 
22-letni pomocnik podpisał 
z drugoligowcem kontrakt 
do 2028 roku. Wiosną grał 
w Śląsku Wrocław, w którym 
w Betclic 1. Lidze wystąpił 
w pięciu meczach. TOK

 
SPORT
www.sportowy24.pl

PIŁKA NOŻNA. Piłkarze Piasta 
Gliwice rozpoczęli wczoraj 
przygotowania do nowego  
sezonu PKO Ekstraklasy. Rów-
nież w poniedziałek potwier-
dziły się pogłoski o rezygnacji 
prezesa Łukasza Lewińskiego. 

W pierwszych zajęciach na bo-
isku przy ulicy Sokoła wzięło 26 
zawodników z pola i czterech 
bramkarzy. Jednym z nich jest te-
stowany 21-letni młodzieżowy 
reprezentant Polski Marcel Men-
des-Dudziński z Legii Warszawa, 
który wiosnę spędził na wypo-
życzeniu do drugoligowego 
Świtu Szczecin. W Piaście nie bę-
dzie już grał Dominik Holec, 
a Frantisek Plach leczy kontuzję 
i jesienią raczej nie wróci na bo-
isko. Gliwiczanie mają już no-
wego bramkarza, ale jeszcze nie 
ogłosili kontraktu, w oczekiwa-
niu na zgodę poprzedniego 
klubu tego zawodnika. 

- „Fero” Plach się leczy, jest 
w procesie indywidualnym, 
wszystko idzie zgodnie z pla-
nem. W tym sezonie mam na-
dzieję, że go będziemy widzieć 
w pełnej rywalizacji, ale nie na-
stawiałbym się na to, że to będzie 
jakoś szybko. Nawet pokusiłbym 
się na takie bezpieczne stwier-
dzenie, że od stycznia możemy 
go liczyć do bramki, a wcześniej - 
to będzie pobożne życzenie, 
które musi być poparte widzą 
medyczną - przyznał trener Pia-
sta Daniel Myśliwiec.  

Trenował Jakub Łabojko, 
który przeniósł się z Motoru Lu-
blin i podpisał dwuletni kontrakt 
z opcją przedłużenia. 

- Atrakcyjna oferta plus pro-
jekt przedstawiony przez tre-
nera Myśliwca zachęciły mnie, 
aby tutaj wrócić oraz sentyment 
do miasta i klubu, jestem stąd. 
Zależy mi na tym, aby jak najle-
piej Piast grał, osiągał jak najlep-
sze wyniki, dlatego tutaj jestem. 
Wychowankowie na pozycji nu-
mer sześć muszą się zgadzać. 
Czy to jestem ja, czy wcześniej 
Patryk Dziczek, jeden w Piaście 
musi być - mówił z uśmiechem 
Łabojko. 

W sztabie szkoleniowym po-
jawiły się trzy nowe osoby, ale 
ich nazwiska na razie utrzymy-
wane są w tajemnicy. W ubie-
głym tygodniu klub rozstał się 

z trenerem przygotowania mo-
torycznego Tomaszem Stran-
cem i asystentem trenera bram-
karzy Jakubem Szmatułą. 

Również w poniedziałek po-
jawiła się pogłoska, że z funkcji 
prezesa Piasta zrezygnował Łu-
kasz Lewiński i jest już nawet 
poszukiwany jego następca. In-
formację dostaliśmy z dwóch 
wiarygodnych źródeł, ale w  
ciągu dnia nie było oficjalnego 
potwierdzenia. 

Obecny na treningu rzecznik 
Piasta Kajetan Piotrowski był za-
skoczony naszym pytaniem 
o rezygnację prezesa. Pokiwał 
tylko głową, gdy zaproponowa-
liśmy mu słynną, bezpieczną, 
formułkę: „nie potwierdzam, 
nie zaprzeczam”. Sam prezes 
nie odbierał telefonu. Przewod-
niczący Rady Nadzorczej klubu 

Marcin Szeliga stwierdził, że nic 
o tym nie wie. Również rzecznik 
UM Gliwice Mariusz Kopeć, 
do którego zadzwoniliśmy, 
po sprawdzeniu w Wydziale 
Nadzoru Właścicielskiego (Piast 
jest miejską spółką), nie po-
twierdził tych wieści... 

Wreszcie pod wieczór poja-
wił się komunikat klubu z  
Okrzei, w którym napisano 
m.in.: „Informujemy, że Łukasz 
Lewiński kończy pełnienie 
funkcji Prezesa Zarządu Gliwic-
kiego Klubu Sportowego „Piast” 
SA. Swoje obowiązki będzie 
sprawował do 20 lipca 2026 
roku. (...) Informacje o osobie, 
która obejmie stanowisko Pre-
zesa Zarządu i będzie kontynu-
ować działania na rzecz dalszego 
rozwoju Klubu przekażemy 
w dalszym terminie”. ą

Piast trenuje, prezes rezygnuje. 
Gorący dzień przy Okrzei

Piast Gliwice zaczął przygotowania od zajęć na boisku treningowym przy ulicy Sokoła
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ZE ŚLĄSKA DO TYCHÓW

24-letni golkiper przechodzi do zespołu z Nowej Bukowej 
na mocy transferu definitywnego. Umowa została podpisana 
do 30 czerwca 2028 roku z opcją przedłużenia o rok. Najlep-
szym sezonem Kobylaka (na zdjęciu) były rozgrywki 2024/2025, 
gdy w barwach Legii występował zarówno w rozgrywkach kra-
jowych, jak i europejskich, zdobywając Puchar Polski. RM

GKS Katowice, którego bramkarz Rafał Strączek jest kontu-
zjowany, pozyskał na tę pozycję Gabriela Kobylaka z Legii.

GABRIEL KOBYLAK W GKS KATOWICE

PIŁKA NOŻNA. Rozmowa z  
Jakubem Wrąblem, nowym 
bramkarzem Ruchu Chorzów. 

Jakie wrażenia po pierwszym 
treningu w Ruchu?  
Na pewno pierwsze co się rzuca 
w oczy to te naturalne boiska. 
Nie we wszystkich klubach jest 
taki przywilej, by w takich wa-
runkach trenować. Wiadomo, 
że pierwszy trening miał cha-
rakter wprowadzający, ale dru-
żyna okazała się bardzo fajna. 

Przez ostatnie dwa sezony grał 
pan w Miedzi Legnica. Była opc-
ja, że zostanie pan w tym klubie? 
Z Miedzią tak naprawdę do sa-
mego końca nie było wiadomo. 
Były przecieki, że chcą przedłu-
żyć kontrakt, ale koniec końców 
się okazało, że nie chcą przedłu-
żyć. Ruch wykorzystał sytuację, 
zgłosił się w odpowiednim mo-
mencie i naprawdę dość szybko 
doszliśmy do porozumienia. 
Cieszę się, że trafiłem do tego 
klubu. Drużyna bardzo dobrze 
mnie przyjęła. 

Można powiedzieć, że od razu 
jest pan w Chorzowie numerem 
1, bo uraz leczy Jakub Bielecki.  
Słyszałem o stanie zdrowia Ku-
by i jego rekonwalescencji, ale 
wiadomo, nic nie ma za darmo. 
Jak będę wyglądał fatalnie, to 
któryś z młodych chłopaków 
też może grać, więc na pewno 
muszę być w dobrej formie fi-
zycznej i bramkarskiej. Mam 
jednak nadzieję, że nie będzie to 
jedynie darmowe granie, tylko 
pokażę swoimi występami, że 
na to zasługuję. Jeśli rywalizacja 
o miejsce w składzie jest zacięta, 
to tak naprawdę można tylko na  
tym skorzystać, bo razem trenu-
jemy, rozwijamy się i każdy od  
każdego może coś podpatrzeć.  

To, co łączy pana i Ruch, to roz-
czarowanie po poprzednim se-
zonie, bo ani Miedzi, ani Niebie-
skim nie udało się wywalczyć 
miejsca w barażach o awans. 
Na pewno szkoda tych baraży 
i w przypadku Ruchu, i w przy-
padku mojego pobytu w Miedzi. 
W moim pierwszym sezonie 
w Legnicy odpadliśmy w finale 
baraży. W drugim sezonie na-
wet tych baraży nie było, choć 
Miedź miała bardzo dobrą kadrę 
i te baraże były na pewno w na-

szym zasięgu. Teraz jestem jed-
nak w nowym klubie, z nową 
drużyną i zrobię wszystko, żeby 
osiągać tutaj jak najlepsze wy-
niki oraz być jak najwyżej być 
w tabeli. 

Do Chorzowa przychodzi pan 
jako specjalista od awansów 
na PKO Ekstraklasy. 
Faktycznie, dwa awanse udało 
mi się zrobić i to naprawdę z faj-
nymi klubami, bo z Widzewem 
i ze Stalą Mielec. Przyjemnie by-
łoby to zrobić także z Ruchem.  

Znał pan wcześniej, któregoś 
z piłkarzy Niebieskich?  
Bardzo dobrze znam się z Da-
nielem Szczepanem, bo byliś-
my razem w Śląsku Wrocław 
i później ten kontakt utrzymy-
waliśmy cały czas. Razem ze 
mną do klubu przyszedł Michał 
Chrapek, z którym też grałem 
w Śląsku, a z wieloma innymi 
zawodnikami Ruchu po prostu 
spotykałem się na boisku. 

Występując w bramce Ruchu 
będzie pan miał okazję treno-
wać pod okiem Waldemara For-
nalika i regularnie grać na Supe-
rauto.pl Stadionie Śląskim. 
Granie na Stadionie Śląskim to 
na pewno super sprawa. To bar-
dzo duży stadion i mam na-
dzieję, że będzie na nim jak naj-
więcej kibiców. To będzie duży 
przeskok w porównaniu z po-
przednim klubem, bo w Leg-
nicy graliśmy na małym obiek-
cie. Jeśli chodzi o trenera, to 
na pewno jest to doświadczony 
szkoleniowiec, który zdobywał 
mistrzostwo Polski i osiągał ze 
swoimi drużynami sukcesy, 
więc liczę, że poprowadzi Ruch 
do kolejnego sukcesu, którym 
będzie awans do Ekstraklasy. 
ą 

Specjalista od awansów 
cieszy się na grę na Śląskim

Jakub Wrąbel podpisał 
z Ruchem 2-letni kontrakt
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Tomasz Kuczyński
t.kuczynski@dz.com.pl

Jacek Sroka
j.sroka@dz.com.pl

Piłkarze Rakowa  w poniedziałek 
rozpoczęli przygotowania do no-
wego sezonu. Pierwszy trening 
miał niecodzienny przebieg, bo 
mogli go obserwować najwier-
niejsi kibice „Medalików”. Kilku-
set posiadaczy karnetów z po-
przedniego sezonu pobrało dar-
mowe bilety i zasiadło na trybu-

nie stadionu przy ul. Limanow-
skiego. Po zajęciach fani zbierali 
autografy zawodników i robili so-
bie z nimi pamiątkowe zdjęcia.  

W pierwszych zajęciach wzię-
ło udział 31 piłkarzy. Po raz pierw-
szy w Częstochowie trenowała 
trójka pozyskanych latem graczy: 
obrońca  z Wybrzeża Kości Sło-
niowej Dieudonne Gaucho De-
bohi, bramkarz z Bośni i Hercego-
winy Tarik Karić oraz młodzieżo-
wiec z Polonii Bytom Oliwier 
Kwiatkowski. Po okresie wypo-
życzenia do innych klubów do  
Rakowa wrócili Kacper Nowako-
wski, Max Pawłowski, Antoni 
Burkiewicz, Adam Basse i Muha-

med Šahinović. Z Akademii Ra-
kowa zaproszenie na pierwszy 
trening dostali 17-letni pomocnik 
Filip Żądło i  18-letni obrońca Ni-
kodem Całko. Zabrakło kontuzjo-
wanego Karola Struskiego i Ad-
riano Amorima, który zgłosił pro-
blemy zdrowotne uniemożliwia-
jące mu lot z Brazylii do Polski. 

Raków przez tydzień będzie 
ćwiczył na własnych obiektach, 
a w sobotę rozegra sparing z Pia-
stem Gliwice. 28 czerwca Często-
chowianie wyjadą na zgrupowa-
nie do Arłamowa, gdzie 4 lipca 
zagrają z Puszczą Niepołomice. 

Bezpośrednio po zakończe-
niu pierwszego obozu 6 lipca 

podopieczni trenera Dawida 
Kroczka polecą na drugie zgrupo-
wanie do Holandii, które potrwa 
do 12 lipca. Na miejscu Raków za-
gra trzy mecze kontrolne.  8 lipca 
zmierzy się z belgijskim SV Zulte 
Waregem oraz greckim Olympia-
kosem, a 11 lipca z holenderskim 
PSV Eindhoven.  

Po powrocie do Polski „Meda-
liki” czeka 16 lipca ostatni  spraw-
dzian formy z innym naszym ze-
społem grającym w pucharach 
GKS Katowice, a tydzień później 
23 lipca rozpoczną sezon od po-
jedynku w II rundzie kwalifikacji 
Ligi Konferencji u siebie z maltań-
ską drużyną Valletta FC.  ą

Jacek Sroka
j.sroka@dz.com.pl

Pierwszy trening Rakowa był otwarty dla najwierniejszych fanów

PIŁKA NOŻNA. Zespół Rakowa 
wczoraj wrócił do treningów. 
Dokładnie za miesiąc Często-
chowianie rozegrają pierw-
szy mecz w nowym sezonie.  
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